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Rząd — przemysłowcy: różnica zdań
Vf]LN0,2  m a n a  (E L T A ). „ R z ą d  

d t t  K*o, aby p o d a tek  o d  w a r  
|rfó  ia b i io w g  zain teresow ani byli 
ptettam i producenci” — p raem aw ia- 
W Ś rodęw R ad iu  L itew skim  p o w ie ­
j ą !  pnmicr Adolfas Ś le to n S u s .

Głównym problemem, związanym  z  
i^ijiraitjmcm lego popda lku , A . Ś le- 
jttjfiu nawał wzrosl zapotrzebow ania  
„ fra fti obm ow ę. Rząd pizygo tew u je 
j ip ic r iu  akty poustawowe, na których 
m y w posracgółnyeh przy- padkach  
bęfcicmażnaodłożyćopłaK; teg o p o d a t-  
to bądźwydlużyć cykl opłal i in.

Llacslnic7ący w rozmowie minl- 
sifTprzcmysłu i handlu Kazimicras Kii- 
mAinirai powiedział, że zamierza się 
nie opodatkowywać energetyki, od­
ia^ opodatkowanie surowca z impor- 
H  Zdaniem K KJimaSauskasa, zamie­
ra się zmniejszyć odsetki kąty za zwto- 
kęz 0,5 do0,3 proc.

Premier zgodził się, że z chwilą za­
stosowania lego podatku, ceny w kraju 
wzrosną. Ale w jego przekonaniu po- 
gbki jakoby stopa życiowa obniży się 
o 30 proc, nie opierają się na konkret- 
nycfeikzbach. Po wtóre, jak powiedział 
premier, rząd przede wszystkim dąży

do zwiększenia realnych poborów 
ludności.

Uczestniczący w rozmowie prezy­
dent Konfederacji Przemysłowców 
Bronislcwas Lubys powiedział, że ta us­
tawa broni jedynie polityki fiksalnej 
Ministerstwa Finansów i rządu. Jego 
zdaniem, po przyjęciu tej ustawy w cią­
gu drugiego kwartału br. stopa życiowa 
spadnie o 30 proc. „Polityka podatko­
wa powinna być planowana z uwzględ­
nieniem perspektywy” — powiedział B. 
Lubys.

Na zakończenie dyskusji nad tą us­
tawą A. Ślcźevićius powiedział: „Prze­
mysłowcy i przedsiębiorcy zawsze będą 
krytykowali podatki, ale nie należy za­
pominać, że państwo nie może istnieć 
bez podatków”.

B. Lubys, określając politykę rzą­
du z punktu widzenia przemysłu, po­
wiedział, iż rząd realnie ocenia obecną 
sytuację w tej dziedzinie. Tymczasem 
konkretne kroki, jego zdaniem, jeszcze 
bardziej podważają przemysł. Jeszcze 
jednym ciosem dla przemysłu, jak uwa­
ża, jest zamiar przyjęcia wspomnianej 
już ustawy o  podatku wartości dodat­
kowej.

Zdaniem wszystkich trzech uczest­
ników rozmowy przedsiębiorstwa prze­
mysłowe obecnie najbardziej cierpią na 
skutek małej konkurencji przedsię­
biorstw litewskich, zakłóceń w rozlicze­
niach wzajemnych oraz z powodu środ­
ków obrotowych.

Zdaniem premiera, problemy te 
można rozstrzygnąć jedynie dzięki in­
westycjom Aliansowym dlatego też na­
leży się zatroszczyć o środki kredytowe 
na rozwój i wykorzystanie inwestycji. W 
tej pracy w przekonaniu A. Śleźevi- 
ćiusa, najbardziej przeszkadzają banki 
komercyjne. Nie mają one pod dostat­
kiem kapitału, aby przyjąć większe iloś­
ci zasobów kredytowanych. „Niezbęd­
na jest restrukturyzacja banków ko­
mercyjnych, gdyż w taki tylko sposób 
da się zreorganizować przemysł”— po­
wiedział A. Sle2evićius.

Dalsza polityka rządu, zdaniem 
premiera, jest jasna — ze wszech miar 
rozwijać eksport. Premier twierdzi, że 
licencje, limity, cła wywozowe oraz inne 
reglamentujące czynniki zostały wyeli­
minowane i obecnie bilans handlu lite­
wskiego z niemal wszystkimi krajami 
jest dodatni.

R. Ozolas przeciwny traktatowi litewsko-polskiemu
~  Informacja, którą posiadam o 

P̂ gotowywanym traktacie, pozwala 
■j że znam jego treść — po- 
•wbńł wczoraj dziennikarzom poseł 
Romualdas Ozolas, przewodniczący 

Centrum Litwy. Jako poseł 
on oświadczenie stwierdzając, iż

*T*vancje bezpieczeństwa narodowe- 
j*k*ą one sformułowane w tekście 

.me moM zadowolić Litwy.
• Polską musi zapanować 

pokój. Ja to podkreślam”. , 
Dalej mówca ciągnął nić rozważań, 

®-sformułowania traktatu pozwalają 
£ “*ukołwiek agresorowi — osobli­

wy ^  PodllO T  U *  gdy-
TP^cgo nie miał z oficjalną 

^ . ^ k i ,  jak głośny Lucjan
liaine , ^ ? * Uwać I P j P i i  teryto- 
Buni . formach — bezpoś- 

1 Pośrednio”. Poseł twierdził, że

umowa suwalska została następnego 
dnia podstępnie złamana i bynajmniej 
nie przez Litwę i że międzynarodowe 
dokumenty muszą być „absolutnie wy­
raźne”.

— Moim zdaniem jako obywatela 
Litwy i członka Sejmu, taki traktat, w 
którym nie ma oceny agresji Żeligow­
skiego, chociażby w deklaracji, w ogóle 
jest nie do podpisania — konkludował 
poseł.

R. Ozolas twierdził, iż lepszy byłby 
taki wariant, gdyby podpisany został 
traktat, zaś nie podpisana osobna de­
klaracja z wyraźną — jak to  określił — 
oceną agresji. Wówczas, zdaniem posła 
— podpisanie deklaracji pozostawione 
zostałoby na jaśniejsze lata”, ale pozo­
stawione jako problem, któiy nie zgi­
nie.

Wypowiedź posła R. Ozolasa była

krótka. Przeprosił on dziennikarzy, 
stwierdzając, że nie ma czasu, bo śpie­
szy na kolejne posiedzenie —  tym ra­
zem Państwowej Komisji Problemów 
Regionalnych, która ma siedzibę w 
gmachu M SZ Litwy, a  którą poseł kie­
ruje. Ona również wczoraj miała wypo­
wiedzieć swoje zdanie, przy czym ob­
serwatorzy sceny politycznej na Litwie 
są raczej jednomyślni, że jej opinia od­
nośnie  przyszłego trak ta tu  będzie 
zbieżna z opinią jej kierownika, posła 
Romualdasa Ozolosa. R. Ozolas poin­
formował też dziennikarzy zgromadzo­
nych w Sejmie, że kierowany przez nie­
go  Z w iązek  C e n tru m  w idoczn ie  
również wyrazi swoją opinię o  przygo­
towanym na poziomie delegacji pań­
stwowych i czekającym parafowania 
przyszłym traktacie litewsko-polskim.
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Wczoraj prezydent Republiki Litewskiej Algirdas Brazauskas udekorował 
orderem Wielkiego Księcia Litewskiego Giedymina IV stopnia oficera Litwy 
Niepodległej, byłego więźnia politycznego, wieloletniego pracownika Wyższej 
Szkoły Rolniczej w Bujwidziszkach Vladasa Patalauskasa.

Fot. Włodzimierz GULEWICZ (ELTA)

Oskarża ekspremier, 
oskarżają ekspremiera...

Gediminas Vagnorius, poseł, prze­
wodniczący zarządu Związku Ojczyzny 
(Litewscy Konserwatyści) w swych wypo­
wiedziach krytycznie ocenia politykę eko­
nomiczną obecnego rządu i większości 
sejmowej— DPPL Wczoraj powiedział on 
dziennikarzom, że w ekonomice na razie 
nie ma oznak stabilizacji. Co miesiąc pro­
dukcja zmniejsza się o 10 proc., natomiast 
od początku 1993 do stycznia 1994 zma­
lała 1,8 razy.

Ekspremier zauważył, iż średnie reał- 
ne dochody ludności podtrzymywane są 
m. in., dzięki wykorzystywaniu kredytów 
zagranicznych. Na początku tego roku 
wynosiły one290 litów, podczas gdy jesie 
nią 1992 r. — ponad 600 litów (według 
indeksu cen użytkowych).

G. Vagnorlus skrytykował prywa­
tyzację nieruchomości stwierdzając, że w 
sposób sprzeczny z prawem próbuje się 
przekazać mienie wartości 6-7 mld litów, 
.które przypadłoby nie akcjonariuszom, 
ale wąskim grupom ludzi, które ptaktycz- 
nie uzyskałyby go nie zapłaciwszy ani 
centa”. Ekspremier jako sprzeczne z zasa­
dami prywatyzacji wymienił prywatyzację 
hotelu .Draugyste* stwierdzając, że w ton 
sposób rząd zamierza przekazać również 
przedsiębiorstwo .Nafta" w Możejkach,

.Uetuvos dujos* i nawet Ignalińską Si­
łownię Atomową.

Rzecznik prasowy opozycji Rasa 
Rastausloenó rozpowszechniła kopie ra­
chunków opłaconych w lipcu i grudniu 
1992 r. przez mieszkankę Kanady 0. 
Petrauskiene, która pracowała jako eks­
pert tego kraju w rządzie Litwy — jako 
kontrargument na zarzuty gazety .Re* 
spubłika*. Gazeta pisała, że G. Vagnorius . 
b ędąc prem ierem  pozwolił G. 
Petrauskiene mieszkać w letnim domu w 
Tumiszkach. Wczoraj w tejże gazecie .Re- 
spublika* ukazała się publikacja, że swo­
im jednoosobowym rozporządzeniem 
przekroczywszy ustawy G. Vagnorius jako 
kierownik rządu w swoim czasie z budżetu 
państwa roztrwonił 37 min 746 tys. 600 
ówczesnych rubli. Gazeta pisze, iż 
większość tej sumy została przekazana 
kościołowi, lojalnym organizacjom poety­
cznym o .prawicowej* orientacji, takim jak 
Sajudis, Karta Obywatelska, Związek Ro­
botników i ich organom prasowym; .Kau- 
no laikas”, .Kauno aidas’, »Amżiusa. G. 
Vagnorius podczas konferencji prasowej 
nie ustosunkował się do tej publikacji, ale 
na pewno to uczynL
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Czy „Ostankino” podzieli los TYP?
i j ę P 12*? *Ł̂ nł dniami natknęliśmy 
umiej M ogłoszenie takiej oto

* Ministerstwo Łączności i 
prutfti. ogłasza konkurs na wynajęcie 50

J*™>enowego na kanale L T v 5 2 = p ro ^  
Lg.j.-UMMluno" i L1Y-3 —  programu „TE-

* '“ skonieI moM uczestniczyć jedynie rc-1
I ̂ ib lk* telewizyjne zarejestrowane w

^  kniejo  ^ f7^ mowanc do godz. 10.00

Sm  konh ° ^ oszcn'e  skojarzyło nam się z 
który nie tak dawno prze­

c z  L<*7n,*tcrłtwo Łączności i Informaty- 
** 3| kanau I? * 111 M a ^ ć  czasu antenowego 

len» jak wszyscy dobrze 
S o  _ »3ałtycka TV”, wiemy też, jak 
^  katau i ucierpiał retransmitowany na 
^  TV? ' l c n v i m k »

— pomyśleliśmy na widok 
w- ̂ pow iedź na to pytanie 

i/ ^ ie j ,  jak wczoraj, Za-
poinformował nas, że 

^ r ^ ię ty 01 nłowa 113 początku, już został
l

która jest uprawniona

do wynajmowania państwowych nadajników pry­
watnym redakcjom, po przeanalizowaniu sześciu 
zgłoszeń, postanowiła: „Wynająć wolny od pro­
gramu « Ostankino* czas antenowy na kanale 
LTV-2 litewsko-amery kańskiej zamkniętej spół­
ce akcyjnej ^Telewizja Bałtycka* pod warun­
kiem, że ostatnia będzie retransmitowała wia­
domości telewizyjne oraz najbardziej popularne 
audycje programu «Ostankino».”

„Telewizji Bałtyckiej” przeznaczono na ka­
nale, na którym dotąd oglądaliśmy program „Os­
tankino” czas w dni powszednie (poniedziałek—  
piątek) od godz. 10 do 20, zaś w niedzielę — od 
godz. 17 aż do poniedziałkowej porannej audycji 
„Ostankino”. Poza tym komisja wyraziła zgodę 
na to, by w przyszłości wieczorny czas transmito­
wania „Bałtyckiej TV” na kanale LTV-2 został 
rozszerzony. Krótko mówiąc —  w wyniku kon­
kursu „Telewizja Bałtycka” uzyskała prawo na 50 
proc. czasu antenowego na kanale, na którym 
dotąd oglądaliśmy program „Ostankino”. Co to 
oznacza, najlepiej wiedzą widzowie TYP.

Dlaczego program „Ostankino” ma podzie­
lić los I programu TVP7 jak nas poinformował 
wczoraj na poświęconej temu tematowi konfe­
rencji prasowej dyrektor generalny „Telewizji 
Bałtyckiej” Gintaras Songaila, program „Ostan-

kino” zostanie okrojony przede wszystkim ze 
względów ekonomicznych. Zadłużenie TV „Os­
tankino” wobec Republiki Litewskiej trzykrotnie 
przerasta zadłużenie programu „TELE-3” (nie­
stety, dyrektor „Bałtyckiej TV” nie potrafił wy­
mienić dokładnej kwoty zadłużenia). Poza tym 
transmitowanie programu „Ostankino” na Li­
twie nie jest uprawomocnione odpowiednią 
umową. Trzecim powodem, dla którego „Ostan­
kino” trąd  50 proc. czasu antenowego, jest pro­
blem obciążenia niektórych transmitowanych 
przez ten program audycji i seriali prawami auto­
rskimi.

Z  czym „Telewizja Bałtycka” ma zamiar 
wejść na owe 50 proc. czasu na kanale LTV-2. 
Otóż dyrektor Songaila poinformował dzienni­
karzy, że oprócz własnych udoskonalonych pro­
gramów, „Bałtycka TV” przedstawi nam dwa naj­
nowsze seriale produkcji słynnej kompanii 
„Procter A  Gamble” oraz bezpośrednie transmi­
sje meczy koszykówki (skąd my to znamy? — 
aut.). Poza tym „Bałtycka” TV ma zamiar trans­
mitować na kanale LTV-2 przeglądy NBA i na­
wet niektóre zawody sportowe prezentowane 
przez tę agencję w całości.

Wyniki konkursu na kanał LTV-2 muszą być 
zatwierdzone przez Zarząd Litewskiego Radia i

Telewizji Zarząd obradował przedwczoraj, lecz 
na tym posiedzeniu nie omawiano wyników kon­
kursu. Wysłuchano natomiast przedstawiciela 
TV „Ostankino” pana Iwanowa, który (ustnie— 
co prawda) zapewnił, że TV „Ostankino” ma 
zamiar pokryć swoje zadłużenie i w roku bie­
żącym płacić Litwie za transmitowanie swego 
programu regularnie.

Kolejne posiedzenie Zarządu LTR przewi­
dziane jest na 5 kwietnia. Po upływie 10 dni od 
chwili zatwierdzenia przez Zarząd LTR wyników 
konkursu „Bałtycka TV” wejdzie na kanał LTV- 
2. Ale czy Zarząd LTR te wyniki zatwierdzi?..

Czytelników zapewne interesuje, czy „Tele­
wizja Bałtycka” po wejściu na kanał LTV-2 nie 
zwolni dla Polskiej TV 38 kanału. Otóż nie. „Bał­
tycka” TV nie zamierza rezygnować z przezna­
czonego jej na 38 kanale czasu. Ale dyrektor 
Songaila wyraził nadzieję, że gdyby jego telewizja 
mogła przenieść część swoich programów na ka­
nał zajmowany dotąd niepodzielnie przez „Os­
tankino”, odciążyłoby to nieco 38 kanał i ułat­
wiłoby negocjajcje z Polską na temat podziału 
czasu na tym kanale.

A  propos tych negocjacji. Strona litewska 
przedstawiła Polsce swoje nowe propozycje i nie­
długo prawdopodobnie dojdzie do wznowienia 
rozmów na temat ramówki „Bałtyckiej TV” i T V | 
„Polonia” na 38 kanale.

Lucyna OOWDO
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Z POLSKI
DRZYCIMSKI O SPRAWIE M. MARKIEWICZA 

Rzecznik prezydenta RP Andrzej Drzycimski stwierdził. PAP, że: „Decyzja 
Prezydenta RP Lecha Wałęsy o odwołaniu ze stanowiska przewodniczącego 
I Krajowej Rady Radiofonii i Telewizji Marka Markiewicza jest konsekwencją 
wcześniejszych i ostatnich zdarzeń związanych z jego działalnością w Radzie. 
^□Kolejne decyzje i deklaracje przewodniczącego Marka Markiewicza, jako 
odpowiedzialnego za postanowienia Rady, potwierdziły obawy o przestrzeganie 
zapisów Ustawy o Radiofonii i Telewizji, do czego był zobowiązany. Świadczy o 
jtym między innymi przyznanie jednej stacji koncesji na telewizyjne programy: 
satelitarny i ogólnopolski, przy jednoczesnej zapowiedzi przydzielenia temu 
samemu nadawcy częstotliwości regionalnej. Również zapowiedź przewodni 
czącego Rady wydania zakazu łączenia stacji lokalnych w większe sieci jest próbą 
budowania na prywatnym rynku telewizyjnym dominującej pozycji jednej stacji, 

[co jest sprzeczne z Ustawą.
Przewodniczący Rady dysponował dostarczonymi przez Urząd Ochrony 

Państwa materiałami, które dawały podstawy do przyjęcia, że może istnieć 
możliwość zagrożenia bezpieczeństwa państwa.

W tej sytuacji Prezydent podjął decyzję o  odwołaniu Marka Markiewicza, 
który nie gwarantuje właściwego przestrzegania zapisów Ustawy o Radiofonii i 
Telewizji”— stwierdza komunikat.

.TRYBUNA": PREZYDENT SĘDZIĄ PRZEW ODNICZĄCEGO 
Winą Markiewicza było to, źe kierował Radą, która nie chciała być wasalem 

Belwederu. Decydowała według swojej wiedzy, a nie wedle życzeń prezydenta 
pisze Dariusz Szymczycha, w środowym wydaniu „Trybuny”, o odwołaniu 

przez prezydenta przewodniczącego Krajowej Rady Radiofonii i Telewizji.
Zastrzeżenia publicysty budzi zarówno zasadność jak też styl postępowania' 

Lecha Wałęsy, jego zdaniem autokratyczny i odwetowy. Decyzję prezydenta 
postrzega jako wyraz sędziowskich zapędów głowy państwa, b o — jak pisze — 
tylko w tych kategoriach, winy obiektywnej, występku, można by rozpatrywać 
odwołanie Marka Markiewicza.

Jako zjawisko nic mieszczące się w logice demokracji Szymczycha wskazuje 
postępowanie „Solidarności”, żądającej natychmiastowej zmiany budżetu i‘ 

szantażującej strajkiem generalnym. Uważa, że nieuzasadnione jest zachowanie 
związku jak „kierowniczej siły narodu” wobec braku znaczącego poparcia 
społecznego. Przypomina, że ethos nie zastąpi praw gospodarki

Obfitujący w wydarzenia wtorek nie natchnął autora „Stu słów” optymiz­
mem. W Polsce—jak twierdzi— przebija się populizm i samowładztwo, którym 

postawom alibi daje głowa państwa.

MIĘDZYNARODOWE REGULACJE W  KWESTII PRAW  
M NIEJSZOŚCI

Prawa mniejszości narodowych są w małym stopniu przedmiotem doku­
mentów organizacji międzynarodowych. Zdaniem Łucji Wierzyckiej z Hel­
sińskiej Fundacji Praw Człowieka powodem są trudności w definiowaniu pojęcia 
mniejszości, jak i niechęć państw do podejmowania wiążących ustaleń w tej 
kwestii.

Podstawą standardów ochrony praw mniejszości są dokumenty KBWE, 
które nie zobowiązują prawnie, ale stanowią wobec państw zobowiązania poli­
tyczne i moralne.

Najważniejszym dokumentem KBWE w tej dziedzinie jest prgjęty w 1990 
Dokument Spotkania Kopenhaskiego Konferencji w Sprawie Ludzkiego 

Wymiaru KBWE”. Postanowienia mniejszościowe tam zawarte stały się wzo- 
m.in. dla traktatów dwustronnych, zawieranych pa tym czasie (znalazły się 

w traktatach podpisanych przez Polskę z większością sąsiadów). Kwestii 
mniejszości dotyczy także wiele wcześniejszych dokumentów KBWE, poczyna­
jąc od Aktu Końcowego z Helsinek w 1975 r. W 1992 r. powołano też Wysokiego 
Komisarza KBWE ds. Mniejszości.

Ochrona praw mniejszości według KBWE to ochrona indywidualna osób, 
nie grtip mniejszościowych. Podstawową zasadą jest równość wobec prawa i 

zakaz dyskryminacji. Nie jest naruszeniem tego zakazu podejmowanie przez 
państwo środków specjalnych na rzecz mniejszości, np. preferencyjne traktowa- 

komitetów wyborczych mniejszości przez ordynacje wyborcze, dotacją, pa 
działalność kulturalną, zapewnienie możliwości edukacji.

Zgodnie z Dokumentem Kopenhaskim przynależność do mniejszości jest 
sprawą indywidualnego wyboru i decyduje o  nim subiektywne odczucie i 

człowieka, które nie może być przez nikogo weryfikowane ani kwestionowanie. 
Mniejszości mają prawo do swobodnego wyrażania, zachowania, a przede j  
wszystkim rozwijania swojej tożsamości, posługiwania się własnym językiem w 
życiu prywatnym i publicznym, stowarzyszeń, informacji we własnym języku, ! 
religii, swobodnych kontaktów przez granicę oraz do skutecznego uczestnictwa 

życiu publicznym kraju.
Jedynym wypracowanym przez ONZ — po kilkunastu latach dyskusji —l -! 

dokumentem w sprawie mniejszości jest „Deklaracja praw osób należących dó 
mniejszości narodowych, etnicznych, religijnych i językowych". W 1992 r. Rada 
Europy przyjęła „Europejską kartę języków regionalnych i mniejszościowych”. 
Karty tej, z wyjątkiem Węgier nie ratyfikowali najnowsi członkowie Rady Euro- 

także Polska.
W Polsce państwo dotuje prasę w językach mniejszościowych, istnieją 

szkoły, programy radiowe i telewizyjne.

BUSKI WSCHÓD

Rada Bezpieczeństwa dyskutuje 
o masakrze w Hebronie

Rada Bezpieczeństwa ONZ wzno­
wiła debatę w sprawie masakry w Heb­
ronie, gdzie w piątek z rąk żydowskiego 
osadnika zginęło kilkudziesięciu Pales­
tyńczyków.

Tuż przed wznowieniem debaty, 
przedstawiciel OWP przy ONZ Nasser 
Al — Kidwa poinformował, że w Ra­
dzie nadal nie ma zgodności, w jakiej 
formie potępić masakrę w Hebronie.

Niektóre państwa, zwłaszcza arabskie, 
domagają się rezolucji w tej sprawie, 
natomiast inne, np. USA— opowiada­
ją się za oświadczeniem.

Nasser Al — Kidwa poinformo­
wał także, że w bezpośrednich roz­
mowach między OWP, Rosją i USA 
udało się „osiągnąć znaczne postę­
py”, w kwestii formy potępienia ma­
sakry.

Arafat szuka poparcia Dżakarty
Szef Organizacji Wyzwolenia Pa­

lestyny Jaser Arafat zwrócił się do pre­
zydenta Indonezji Suharto i Ruchu 
Niezaangażowanych — któremu Su­
harto przewodzi— o poparcie w uzys­
kaniu od Izraela gwarancji bezpie­
czeństwa dla Palestyńczyków — . 
powiedział w środę w Dżakarcie minis­
ter spraw zagranicznych Indonezji Ali 
Alatas.

Indonezja, ze 186 min ludzi, jest

najw iększym  państw em  m u­
zułmańskim. D o R uchu Niezaan­
gażowanych należy 110 państw.

Alatas zapewnił, że Indonezja po­
piera stanowisko palestyńskie, a w 
środę w Nowym Jorku zbierze się ko­
mitet Ruchu Niezaangażowanych ds. 
Palestyny, do którego wchodzi 9 
państw.

Arafat żąda rozmieszczenia na zie­
miach okupowanych sił międzynarodo-

Zielone światło 
dla republiki 
prezydenckiej

Zgodnie z postulatem tytularnego 
szefa państwa (od 28 stycznia) Mie­
czysława Griba, parlament białoruski 
po przeprowadzeniu trzydniowej deba­
ty opowiedział się we w torek 266 
głosami przeciwko 16 za ustanowię- 
niem urzędu prezydenta republiki 
(przy wymogu 232).

Obecny przywódca kraju podob­
nie jak usunięty przez konserwatyw­
nych deputowanych poprzedni, Sta­
nisław  S zuszkiew icz, p ia s tu je  
stanowisko przewodniczącego Rady 
Najwyższej i łączy w jednym ręku obo­
wiązki szefa parlamentu i państwa.

Według agencji Interfax pierwsze 
wybory prezydenckie na Białorusi 
mogłyby się odbyć w lipcu. Zgodnie z 
projektem konstytucji, prezydent byłby 
wyłaniany na maksymalnie dwię kolej­
ne pięcioletnie kadencje w wyborach 
powszechnych. Prawo zgłoszenia kany- 
dydatury* przysługiwałoby każdemu 
obywatelowi Białorusi po ukończeniu 
35 lat i mieszkającemu co najmniej od 
10 lat na terytorium republiki. Warun­
kiem wystawienia byłoby uzyskanie co 
najmniej 100 tys. podpisów obywateli 
względnie 70 deputowanych do parla­
mentu.

Zgodnie z konstytucją prezydent 
ma być jednocześnie głową państwa i 
zwierzchnikiem władzy wykonawczej. 
Większość obserwatorów spodziewa 
s ię , że  p ierw szym  p rez y d e n tem  
Białorusi zostanie obecny prem ier 
Wiaczesław Kiebicz.

GRUZJA

Parlament zatwierdził 
przystąpienie do WNP

Parlam ent gruziński zatwierdził 
przystąpienie Gruzji do Wspólnoty 
Niepodległych Państw. Decyzja, którą 
szef państwa gruzińskiego Eduard Sze- 
wardnadze podjął na jesieni 1993 rM 
została przyjęta 124 głosami za, przy 47 
przeciwnych.

Kilkunastu deputowanych opozy­
cyjnych, którzy głosowali przeciwko 
przystąpieniu republiki do WNP, os­
karżyło parlam ent o proceduralne 
nieprawidłowości podczas głosowania. 
Szewardnadze podkreślił, że Gruzja — 
której Rosja udzieliła pomocy militar­
nej w walce z separatystami abchaskimi 
— nie miała innego wyjścia jak wstąpić 
do Wspólnoty.

UKRAINA n i

Rozpoczęto wywóz 
broni atomowej 
do Rosji

Rosja i Ukraina przystąpiły do re­
alnego wypełniania trójstronnego ro- 
syjsko-amerykańsko-ukraińskiego po­
rozumienia o  warunkach likwidacji 
poradzieckiej broni jądrowej na Ukrai­
nie— podał w środę moskiewski dzien­
nik „Siewodnia”.

W ciągu ostatn ich  dni lutego 
wysłano do Rosji drogą kolejową 60 
bloków bojowych, odmontowanych z 
rakiet strategicznych 46 Pierwomaj- 
skiej Dywizji Rakietowej należącej do 
43 Armii Rakietowej, stacjonującej na 
Ukrainie. W środę pociąg powinien 
dotrzeć na Ural do jednego z zamknię­
tych miast administrowanych przez mi­
nisterstwo energii atomowej, gdzie po- 

I ciski zostaną rozmontowane.

M uzułm anie i Chorwaci 
zgadzają  się na federację
Bośniaccy Muzułmanie i Chorwaci 

uczynili we wtorek wieczorem krok w 
kierunku stanowienia trwałego pokoju, 
podpisując w Waszyngtonie porozu­
mienie o  utworzeniu federacji w ich 
zniszczonym wojną kraju. Federacja ta 
ma utworzyć luźną konfederację z są­
siednią Chorwacją.

Porozumienie, pozostawiające do 
rozstrzygnięcia w bliskiej przyszłości 
niektóre kluczowe szczegóły, np. spra­
wy wojskowe, zawarto po czterech 
dniach intensywnych rozmów pokojo­
wych. Może się ono okazać punktem 
zwrotnym w krwawym konflikcie na 
Bałkanach. Stany Zjednoczone ok­
reśliły porozumienie jako decydujący 
'krok w kierunku ustanowienia pokoju 
w Bośni i Hercegowinie.

S ekretarz  stanu  USA • W arren 
Christopher, który osobiście angażo­
wał się w zawarcie porozumienia, był 
gospodarzem uroczystości podpisania 
układu w Departamencie Stanu. Wzięli 
w niej udział premier Bośni i Hercego­
winy Haris Silajdżić, minister spraw 
zagranicznych Chorwacji M ate Granić 
i przywódca bośniackich Chorwatów 
Kreszmir Zubak. %

„Porozumienie to  wykazuje, jak 
wiele można dokonać, nawet po gorz­
kich latach przemocy, kiedy dwie stro­
ny zasiądą razem. Dowodzi ono, że 
pokój jes t możliwy" — oświadczył 
Christopher. „Mam nadzieję, że poro­
zumienie to  trwale wprowadzi Bośnię 
na drogę prowadzącą do pojednania’' 
— powiedział amerykański sekretarz 
stanu. „Mamy również nadzieję, że po­
rozum ienie stworzy podstawy dla 
szerszego uregulowania politycznego z 
udziałem  bośniackich Serbów” — 
dodał Christopher.

Silajdżić podkreślił: „Mamy na­
dzieję i. modlimy się o to, aby był to 
pierwszy krok w kierunku pokoju”. 
Zubak stwierdził: „Dziś jestem przeko­
nany, że uczyniliśmy pierwszy krok w

i Hercegowinie”,
Federacja naszkicowana w 

sariym porozumieniu obdnyie\ X  
jedną trzecią Bośni Wyraża 
je, źe Serbowie w końcu zostajTJz’ 
konani, aby się do niej przyłączy*,*!!' 
daż  wielu uważa, że jen to(* w  
perspektywa. B |

W podpisanym porozumieniu 
zułmame i Chorwaci zgadzają i* u  
przekazanie Mostam na okn» 
lat pod administrację Unii Eamd 
•kiej. W mieście tym ludnottM  
zułmaltaka jeszcze kilka dni temu nui-
dowała się w oblężeniu chorwackim.

Agencje przypominają, u  Mn- 
zułmame i Chorwaci, którzy pontg 
chu wojny domowej w Bośni byli 
nikami w walce z Serbami) od 
roku walczyli między sobą o terytoria* 
Bośni Środkowej, która jest regionem 
o rozwiniętym przemyśle.

Serbowie, których Stany Zjcdno- 
czone obarczają główną odpowiedzial­
nością za blisko dwuletnią wojnę w 
Bośni, nie zostali zaproszeni na tuzino­
wy pokojowe do Waszyngtonu.

Z  trzech walczących stron Serbo­
wie są najsilniejsi pod względem woj­
skowym i zajmują obecnie ok. 70 proc. 
terytorium Bośni i Hercegowiny.

Waszyngton ma nadzieję, źe poro­
zumienie muzułmańsko-chorwackie 
będzie rodzajem nacisku na Serbów, by 
zgodzili się na zawarcie szerszego 
układu pokojowego w Bośni, która 
mogłaby pozostać państwem wielona­
rodowościowym.

Z  dokumentów ogłoszonych przez 
Departament Stanu wynika, że przed­
stawiciele Chorwatów i Muzułmanów 
podpisali ramowe porozumienie usta­
nawiające Bośniacką Federację Mu­
zułm ańsko- Chorwacką i „Projekt 
wstępnego porozumienia" o konfede­
racji między Chorwacją i federacją.

Piloci strąconych samolotów byli Serbami
Cztery strącone przez NATO nad 

Bośnią samoloty były pilotowane przez 
Serbów; trzech z nich zginęło, a  jeden 
zdołał się katapultować na czas —  po­
wiedział jeden z ich przyjaciół, pilot ju­
gosłowiański, który zastrzegł sobie 
anonimowość.

Trzej piloci, którzy zginęli podczas

ataku samolotów NATO, byli oficera­
mi armii jugosłowiańskiej, a przez os­
tatnie miesiące ochotnikami służącym 
w lotnictwie samozwańczej „Republiki 
Serbskiej Krajmy” — proklamowanej 
przez serbskich secesjonislńw w Chor­
wacji — twierdzi anonimowy iefonna- 
tor.

Ruckoj zwrócił się do Chasbułatowa o 
zwołanie Zjazdu Deputowanych Ludowych

wanym przywódcom październiki 
rebelii, że mogą znowu zostać 
wani, jeśli podejmą działania niezgod­
ne z  prawem.

Tymczasem Rusłan Cliasbi)f» . 
przybył do rodzinnej Czeczenu- 
dwórcu lotniczym w Groźnym po**! 
dział, że przyjechał do 83-letniq ®a 
oraz reszty rodziny i nic ma 
składać żadnych oświadczeń R

ty Chasbułatowa witali 
przedstawiciele prezydenta 
Dżochara Dudajewa. Na c i g j j g  
lotniska do domu ChasbuW**
ta ły  tłum y rozradowanym ^
czeńców.

Były wiceprezydent Rosji Alek­
sandr Ruckoj zaraz po wyjściu z więzie­
nia Lefortowo zwrócił się do byłego 
przewodniczącego rosyjskiego parla­
mentu Rusłana Chasbułatowa z propo­
zycją zwołania nadzwyczajnego Zjazdu 
Deputowanych Ludowych Rosji — 
podał w środę dziennik „Rossijskije 
Wiesti”.

Informację o  propozycji Ruckoja 
miał ujawnić szef administracji prezy­
denta Borysa Jelcyna Siergiej Fiłatow 
w trakcie przedstawiania pracownikom 
prokuratury generalnej Aleksieja Iliu- 
szenki, który objął obowiązki prokura­
tora generalnego Rosji. W e wtorek 
prezydent Jelcyn zagroził amnestiono-

Kontrwywiad aresztował angielskiego szpic?8
Federalna Służba Kontrwywiadu 

Rosji aresztowała rosyjskiego obywa­
tela, zajmującego kierownicze stano­
wisko w jednej z instytucji kompleksu 
wojskowo- przemysłowego, pod zarzu­
tem szpiegostwa na rzecz Wielkiej Bry­
tanii.

Aresztowany, którego nazwiska 
nie wymieniono, przyznał, że został 
zwerbowany przez angielskie służby 
specjalne i przekazywał pracownikom 
angielskiej rezydentury w Moskwie 
dane techniczne i ekonomiczne na 
temat rosyjskiego przemysłu zbroje­
niowego.

Pracownik
ronnego został aresztowań) 
br. Poinformowano o ty® 1 ^ ^  
półtora miesiąca później. 
kiego rozgłotu nabrab
cha Amesa, wysokiego funw ^g^j.
CIA, szpiegującego ct

wa prowadzonej na Zacnoa®^
niipropagandowej^ .
Amesa, dowodząc, że jk*^
n ie  p row adzą na « e r  ifigKro
działalność wywiadowczy P1
Rosji.
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' febyslę leczyć, trzeba mleć na bilet autobusowy
^orck w Ministerstwie Zdrowia odbyła się narada głównych położników- 

>  kierowników poradni dla kobiet różnych regionów Litwy. Jak poin- 
r  służba prasowa ministerstwa, podczas narady zwrócono szczególną 
fonn\yiswn zdrowia kobiet na wsi. Obecnie zamknięto wiele przychodni wiej - 
"^ n ie  ma patronackich akuszerek, do lekarza trzeba jechać do najbliższego 

|ub ośrodka rejonowego, nie wszystkie zaś kobiety wiejskie mają na to 
* Łabę. Zdaniem uczestników narady, samorządy powinny znaleźć możliwość, 

kobietom w dąży na bezpłatny lub chociażby ulgowy przejazd w

JUl°W]dk!e zaniepokojenie wśród lekarzy b u d z ą sc h ro z e n ta ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^  
kobieti 
sp®

Warstwa? Przecież te sąo  wiele droższe.
1 ak ie  z a n ie p o k o je n ie  wśród lekarzy budzą schorzeli

zwłaszcza, gdy choroby te często wykrywane są zbyt późno. Zdaniem | 
Jistów, wynika to stąd, że rozpadły się pochodnie , ośrodki zdrowia w 

gdzie kobiety były stale badane.

Malarstwo I kolaże V. Klsarauskasa
We wtorek w galerii sztuki „Lietuvos aidas” została otwarta wystawa poś- 

. jwórczości wybitnego litewskiego plastyka V. Kisarauskasa. 1 marca 
!jjsuuk0ńczyłby 60 lat. Niestety, sześć lat temu zmarł nagle w Nowym Jorku, 
drie gromadził materiały do studiów nad historią sztuki.

Kisarauskas był nie tylko jednym z najpłodniejszych malarzy litewskich: 
Moizył szkice, exlibrisy, scenografie do przedstawień, ilustracje do książek. Arty­
sta wydał książkę „Litewskie znaki książkowe”, napisał wiele artykułów.

Uczczono 100 rocznicę urodzin J .  Slparisa
W poniedziałek w Pałacu Praęowników Sztuki Litwy uczczono setną rocznicę 

uodzin artysty teatralnego J. Siparisa.
Prowadzący akademię — doktor nauk humanistycznych A. Guobys ,opo- 

wiedziało studiach J. Siparisa w szkole teatralnej A. Sutkusa, o  wykładaniu języka 
scenicznego dla początkujących aktorów, o  pracach w teatrach „Vilkolakis”, 
Narodowym. Państwowym i innych, o niezbyt znanej ogółowi działalności J. Sipa­
r i sa jakowykonawcy estradowego.

W wieczorze uczestniczyli i dzielili się wspomnieniami o aktorze jego wycho­
wankowie oraz współpracownicy.

Uczestnicy akademii i goście mieli okazję obejrzeć przygotowaną przez Archi­
wum Literatury i Sztuki Litwy wystawę o działalności twórczej J. Siparisa.

Rocznica sanatorium dziecięcego
We wtorek republikańskie dziecięce sanatorium przeciwgruźlicze „Eglute” w 

Śiluleobchodziło 45-lecieswego istnienia. W ciągu tego czasu leczyło się tu i uczyło 
poaad 8 tyś dzieci.

W tym okresie zdołano w przybliżeniu trzykrotnie rozszerzyć pomieszczenia 
przedwojennego przytułku dla dzieci, aktualnie zaś znakomitego sanatorium, 
założono obszerny sad i park. Sanatorium ciągle odwiedzają wychodźcy z Ziemi 
Khjpedzkiej, przyjeżdżający z Niemiec. Zabawkami i lekami wspierają je Niemie­
cki Czerwony Krzyż, Stowarzyszenie Dziecięce Kanady. -

Laureaci konkursu
Podsumowano wyniki piątego tradycyjnego konkursu młodych matematyków 

im. J. Matulionisa. Konkurs zorganizowała katedra nauk fundamentalnych Ko­
wieńskiego Uniwersytetu Technologicznego.

Uczestniczyło w nim 138 uczniów z klas dziewiątych-dwunastych. Za najle- 
pcych zostali uznani uczniowie gimnazjum Kowieńskiego Uniwersytetu Tech­
nologicznego oraz szkoły średniej „Saule”, Wileńskiego Liceum Nauk ścisłych i 
Gimnazjum im. J. Baleikonisa w Poniewieżu.

Seksualny deser
Wileńska restauracja „Stikliu” wśród wielu innych smacznych, wyszukanych i 

drupd> dań oferuje klientom deser o obiecującej nazwie „Orgazm". Niestety, 
firnu zachowuje w ścisłej tajemnicy recepturę lego dania i nie wiadomo, czy 
zaw*era 000 lubczyk, czy jakieś inne afrodyzjaki.

Złodzieje żądają okupu za sam ochód należący do 
Urzędu Prezydenta

'We wtorek w Wilnie uzbrojeni rabusie uprowadzili należący do Urzędu 
“rezydenta jeep „Nissan Patrol” (zielonego koloni).

Stało się to około godziny 13 na Żyrmunach. Mieszkający w sąsiedztwie 
„Zirmunai” kierowca Zarządu Departamentu Ochrony Ministerstwa 

Praw Wewnętrznych przyjechał do domu na obiad. Gdy wysiadł z samochodu 
rtJT* ffiNl mężczyźni typu kaukaskiego, jeden z nich miał pistolet. 
^ U u c ^ d o k u ^ w o a i

t̂ abusie polecili kierowcy, by powiedział swym zwierzchnikom, że jeżeli chcą 
~ |̂*kać samochód, będą musieli zapłacić okup w wysokości 3 tys. dolarów USA.

j^E^należało odnieść do pewnego lokalu na Żyrmunach. 
łędzy innymi, Urząd Prezydenta zakupił ten nowy jeep dopiero parę mie-

p j aki „Nissan Patrol” kosztuje 24.600 dolarów USA.
^^J^ukiwaniem samochodu Urzędu Prezydenta oraz jego złodziei zajęła się 

badania zorganizowanej przestępczości Wileńskiego Głównego Komisaria-111 Policji

Niemcy uczą wyposażania biur I kształtowania gospodarki
łredâ y®  celem jett utworzenie na Litwie oraz w-innych krajach bałtyckich sieci 
kraarort>rZaT ^*0rłtw’ które będą wyposażały biura zgodnie z wymogami mię- 

powiedzieliprzybyli do Wilna właściciefcJiiemieckiej firmy kon- 
akcuin^S."Haek Consulting International” B. Ki. Hacdcoraz dyrektor spółki 
3 j l i ! ! S  doktocJ* Gutscher.
^ n io w ^  l°- rozPocz^y  WWilnie.w sali „Lituvos sta ty boa projektas” 
iiypo,  ̂ *fminarium „Pokrycie podłóg, technika i praktyka ich układania, 
**Pozna' 1C' ûn^cjonowanie biur”. Przedstawiciele różnych firm budowlanych 
^ ^ i t o w a r a m i  DLW — różnego rodzaju i przeznaczenia wykładzinami 
i ,ck uldadaniem i technologią, meblami urzędów, reklamą  towarów
pytaî  Panowaniem biur, uzyskają odpowiedzi na wiele innych aktualnych

odbywała się prywatyzacja przed wiosną?
*S)Sku"ar<a 1111 Litwie sprywatyzowano 4432 pizedsiębioritwa, czyli 69 proc. 
tyjacj; w -j^^^jących prywatyzacji. Poinformował o tym Departament Prywa- 

8PofaSdteretWa ?°*Pc^arki.
%̂ z e  m 2062 dużych i średnich przedsiębiorstw sprywatyzowano

Publicznej subskrypcji akcji, natomiast 2370 drobnych przedsiębiorstw 
^kejach.

sprywatyzowanych przedsiębiorstwach kapitał państwowy wy- 
btów. 30 proc. tego kapitału nabyły inwestycyjne spółki akcyjne. 

j ^ ^ ^ ^ j 2̂ tyzuje się 137 przedsiębiorstw. _______

Podstawie doniesień ag en cji in fo rm a cy jn y ch ,ra d ia ,
 ̂ w łasnych p rzygotow ała Ł u c ja  B K Z O Z O W S K A ^ J

Oświadczenie rządu Republiki Litewskiej 
w sprawie podatku od wartości dodatkowej

1 kwietnia 1994 r. wchodzi wżycie 
ustawa o podatku od wartości dodatko­
wej. Przemysłowcy i kierownicy po­
szczególnych przedsiębiorstw oraz 
przedstawiciele środków masowego 
przekazu aktywnie dyskutują nad nega­
tywnymi skutkami tego podatku dla lu­
dzi Litwy, przemysłu i kształtowania 
budżetu.

Rząd Republiki Litewskiej wyjaś­
nia: podatek od wartości dodatkowej 
(PWD) zastąpi obowiązującą obecnie 
opłatę akcyzy ogólnej. Taryfa podatku 
od tej wartości pozostaje taka sama, jak 
i akcyzy ogólnej (18 proc.). Dlatego na 
wysokość cen większości towarów i 
usług (obecnie opodatkowywanych ak­
cyzą ogólną) podatek ten nie będzie 
miał wpływu. «

Wprowadzenie podatku od war-

Powołano grupę 
ekspertów do odzyskania 

archiwów Litwy
WILNO (ELTA). Uchwalą pre- 

miera Republika Litewskiej przy gru­
pie roboczej do spraw negocjacji z kra­
jami Wspólnoty Niepodległych Państw 
powołano grupę ekspertów do analizo­
wania kwestii odzyskania archiwów Li­
twy.

Grupą kieruje doradca Dyrekcji 
Generalnej Archiwów Litwy— naczel­
ny archi wari usz Viktoras Domarkas. 
Zdaniem jednego z członków komisji, 
głównego archiwariusza Centralnego 
Państwowego Archiwum Litwy Kazi- 
mierasa TamaSauskasa, grupa o podo­
bnym przeznaczeniu działała w Sejmie, 
a następnie w Ministerstwie Kultury i 
Oświaty. Grupa ta starała się wyjaśnić, 
jakie dokumenty zostały wywiezione w 
latach wojny i powojennych. Z  inicjaty­
wy jej członków w 1989 roku z Rosji 
odzyskano 7000 teczek akt Minister­
stwa Spraw Zagranicznych, jak też z 
archiwów Mińska otrzymano część 
spośród pół miliona teczek, wywiezio­
nych z Litwy w 1939 roku.

Członkowie aktualnej grupy za­
mierzają współpracować głównie z ar­
chiwa ri uszami Rosji, Białorusi i Ukrai­
ny. Przewiduje się wymianę kopii doku­
mentów, które zawierają informację o 
którymś z tych krajów, dążyć do odzy­
skania wcześniej wywiezionych zbio­
rów dokumentów. Zdaniem K. Tama­
Sauskasa, grupę ekspertów najbardziej 
interesują dokumenty KGB, akta zes­
łańców i kwestie, które zaczęto roz­
strzygać jeszcze w latach międzywojen­
nych. Dla pracowników archiwów Lit­
wy aktualny jest nie rozstrzygnięty 
dotąd problem zwrotu Metryki Lite­
wskiej.

Dyrekcja Generalna Archiwów Li­
twy nawiązała już kontakty z archiwami 
Polski, Rosji i Szwecji.

W  styczniu 
zmniejszyły się 

realne płace
WILNO, 2 marca (ELTA). Real- 

na płaca zarobkowa pracowników se­
ktora państwowego w styczniu zmalała 
o 0,3 proc., poinformował agencję EL­
TA Departament Statystyki przy rzą­
dzie Republiki Litewskiej.

Według danych wyborczych badań 
przeciętne wynagrodzenie miesięczne 
pracowników sektora państwowego w 
styczniu .wynosiło 313 U  (wciągu mie­
siąca wzrosło o 7,4 proc.), a wypłacone 
— 231 Lt (wzrosło o 4,5 proc.). Ceny 
konsumpcyjne w ciągu tego okresu 
wzrosły o 4,8 proc.

W styczniu przeciętne wynagro­
dzenie miesięczne pracowników przed­
siębiorstw, dążących do zysku wynosiło 
406 LL— aż o 46 proc. było wyższe od 
poborów pracowników organizacji bu­
dżetowych, które stanowiły 219 Lt.

Najwięcej zarobili producenci pro­
duktów ropy naftowej, energetycy, pra­
cownicy banków. Ich przeciętne wyna­
grodzenie jest dwukrotnie wyższe od 
przeciętnego w sektorze państwowym.

W bankach są również największe 
wypłaty dodatkowe: premie, dodatki i 
dopłaty. Stanowią one aż 40 proc. nali­
czonego wynagrodzenia za pracę. Naj­
więcej takich dochodów otrzymali pra­
cownicy przedsiębiorstw łączności 
(0,45 proc.), służby zdrowia i opieki 
socjalnej (24  proc.) oraz instytucji oś­
wiatowych (4,2 proc.)

tośd dodatkowej dyktują prawa ekono­
miki rynkowej. Będzie on neutralny 
pod względem konkurencji: dla utwo­
rzenia warunków do racjonalnego po­
działu inwestycji, jednakowo muszą być 
opodatkowywane wszystkie towary i 
usługi. Dlatego lista towarów i usług nie 
obciążonych tym podatkiem jest krót­
sza od listy towarów i usług, za które 
trzeba płacić akcyzę ogólną.

Wzrost wydatków mieszkańców 
będzie się kompensować poprzez ob­
niżanie podatku dochodowego od oby­
wateli, zwiększanie płac w instytucjach 
budżetowych oraz emerytur.

Rezygnuje się z nieprawidłowej za­
sady socjalistycznej dla wsparcia nie­
zamożnych ludzi nieopodatkowywać 
towarów konsumpcyjnych lub usług. 
Biorąc rzecz realnie, w warunkach ta­
kiego rynku, najbardziej wzbogacają 
się tylko ludzie posiadający wysokie do­
chody, natomiast państwo traci środki 
na wspieranie osób potrzebujących os­
łony socjalnej.

Prócz tego, ustawa przewiduje, że 
do 1 stycznia 1995 r. PWD jeszcze nie 
podlegają:

1) gaz, woda, energia elektryczna i 
cieplna dostarczane dla domów miesz­
kalnych i gospodarki mieszkaniowej, 
usługi kanalizacyjne i inne;

2) artykuły spożywcze sprzedawa­
ne przez producentów Republiki Lite­
wskiej mieszkańcom i przedsiębiorcom 
handlowym;

3) prace w zakresie budowy i pro­
jektowania domów mieszkalnych, wli­
czając budowę sied inżynieryjnych i 
porządkowania terenu.

Podatek ten stanie się bodźcem dla

eksportu, bowiem eksportowana pro­
dukcja nie będzie opodatkowywana, a 
podatki zapłacone przy kupowaniu su­
rowców i zasobów energetycznych, bę­
dą zwracane z budżetu.

Tryb stosowania akcyzy ogólnej 
dyskryminował przemysł krajowy, po­
datek ten bowiem pobierano od całej 
ceny towarów produkcji wewnętrznej, 
natomiast za towary importowane — 
tylko od różnicy ceny sprzedaży i ku­
pna. Toteż towary wyprodukowane 
przez krajowe przedsiębiorstwa prze­
mysłowe nie mogą konkurować z towa­
rami importowanymi. Z  powodu takie­
go systemu podatkowego inwestorzy 
zagraniczni nie chcą inwestować kapi­
tału do przemysłu litewskiego.

Między innymi, ogólna akcyza za na­
byte lub stworzone sposobem gospodar­
czym długotrwałe mienie była zaliczana 
do ceny tego mienia i nie potrącana od 
akcyzy ogólnej, pobieranej za sprzedane 
towary (wyświadczone usługi). Podatek 
od wartości dodatkowej za nabyte dłu­
gotrwałe mienie (po rozpoczęciu wyko­
rzystywania tego mienia do produkcji 
opodatkowywanych towarów, świad­
czenia opodatkowywanych usług) zwra­
cany jest z budżetu.

Rząd Republiki Litewskiej, wcie­
lając w życie tę ustawę uwzględni spe­
cyfikę okresu przejścia od akcyzy ogól­
nej do podatku od wartości dodatkowej 
oraz brak środków obrotowych przed­
siębiorstw i ustali tryb płacenia takiego 
podatku, nie powodujący istotnego do­
datkowego zapotrzebowania na środki 
obrotowe w związku z opodatkowa­
niem surowców importowanych.

(ELTA)

Może nie wystarczy środków 
na emerytury

W ciągu ostatnich trzech miesięcy ni Litwie zarysowała się 
niebezpieczna tendencja —  zbiera się coraz mniej opłat z tytułu . 
ubezpieczeń społecznych.

Jak powiedział agencji ELTA dy­
rektor Zarządu Państwowych Ubez­
pieczeń Spotecznych Vincas Kunca, 
obok firm prywatnych, unikających 
płacenia podatków, jest coraz więcej 
niewypłacalnych dużych zakładów 
przemysłowych. W ostatnim okresie z 
„Sodrą” nie rozliczyło się ponad 36 
proc. przedsiębiorstw prywatnych i 
państwowych.

Coraz trudniej jest wypłacać w ter­
minie emerytury. „Nie mógłbym twier­
dzić, że jutro nie wypłacimy emerytur, 
jednakże w lutym podjęliśmy dodatko­
we kroki, aby banki jak najoperatywniej 
przelewały środki na nasze konta” — 
powiedział V. Kunca.

„Sodra” już informowała rząd o ta­
kiej sytuacji. Jak powiedział kierownik 
Zarządu Ubezpieczeń, jeżeli emerytu­
ry w marcu będą podwyższane, to na ich 
wypłacanie tylko samych środków 
ubezpieczeń społecznych może zabrak­
nąć. Należałoby prosić o pomoc z bu­
dżetu państwowego.

Podobnie, jak w styczniu, w lutym

o 5 proc. podwyższono emerytury, jed­
nakże minimum socjalne i minimalne 
płace nie uległy zmianie, rzekł dyre­
ktor. Po drugie, wraz z prywatyzacją i 
bankructwem przedsiębiorstw, rośnie 
liczba bezrobotnych, którym też trzeba 
wypłacać zasiłki. Zdaniem V. Kuncy, w 
razie pogarszania się sytuacji, może 
trzeba będzie wstrzymać inne wypłaty 
„Sodry" i przede wszystkim płacić eme­
rytury niepracującym emerytom.

Zaniepokojenie „Sodty” budzi 
stale obniżająca się przejściowa resztka 
jej środków, która na dzień 1 stycznia 
wynosiła 31 min litów, na dzień 1 lutego 
— 23 min. W styczniu wydatki na ubez­
pieczenia społeczne wyniosły 96 min 
litów, w lutym — 97 min, na marzec 
planuje się wydatki w wysokości 109 
min litów. .

„Nadszedł czas, gdy wypłacamy 
więcej niż zbierany. Widocznie rząd 
będzie musiał zadecydować: albo pod­
nosić podatki albo poszukiwać w bu­
dżecie państwowym dodatkowych 
środków" — powiedział V. Kunca.

Dziś w bankach litewskich

dolar marka rubel rosyjski

KURS WALUT
amery kański niemiecka (za 100)

skup (sprzedaż skup (sprzedaż slrap [sprzedaż
nliUmpcs” 3£7 3,93 2£5 2^0 0,22 0,25

„Lietuvos akclnbł
inovacinłs bankas” 3,87 3,92 2,24 2,29 — ‘ —
„Yilniaus bankas" 3,87 3,92 2^3 2^0 0,16 0,30
„Lieluvoa verslas” 3,88 '  3,92 2,24 230 0,20 0,40

„Aurabanltas” 3£8 3|91 2^4 2^8 0,19 0,25
„Scnamlts^lo

bankas” 3,88 3,92 2,25 2,29 0,20 0,23
„Hennie” 3,89 3,91 2£5 2£9 0,18 0,24

W czoraj w  Narodowym Bartku Polskim
skup [ sprzedaż

Frank fhuacusld 3704 3856
Marka niemiecka 12607 13121

Dolar amerykański 21443 22319
Funt brytyjski 31920 33222

Frank szvrą}carskł 15985 15597



Troski dnia powszedniego
We wtorek pytanie — we czwartek odpowiedź'

Oszukują nie tylko na wadze...
Chcę poruszyć problem handlu na rynku, na stoiskach na ulicy, 

których ostatnio jest bardzo wiele. Prawie każda waga jest ustawiona 
na 10-15 g do przodu. Gdy zwracam uwagę sprzedawczyni, to słyszę 
w odpowiedzi, że to, albo „waga stara i nie daje się uregulować", lub 
że „na ulicy zimno stać i muszę coś mieć za to...H. Twierdzą też, że 
„mogę iść do policji, ona wie o tym...”. A przecież oprócz tego, 
jeszcze każdemu doliczą i to w tak trudnych czasach, gdy liczy się 
każdy grosz.

Teresa MACKIEWICZ 
Niestety, tak Jest w dobie obecnej, gdy powszechnie paniąje 

chaos i nieporządek, a tak Wielu początkiąjących „przedsiębior­
ców” chce „wypłynąć na szerokie wody” i nie zawsze uczciwą drogą. 
Wątpię, czy da się zmienić od razu sytuację, nawet Jeżeli przy 
każdym stoisku ustawić kontrolera. Zdecydowanie bardziej nie* 
przejednani wobec oszustwa powinni być sami kupiąjący.

Może prezydent pomoże?
Nurtuje mię bardzo problem retransmisji pierwszego programu 

TVP i denerwuje obecna sytuacja. Przecież Bałtycka Telewizja robi, 
co tylko chce. Znęca się nad nami.

Podobno wkrótce ma przyjechać" prezydent Polski Lech Wa­
łęsa. Przypuszczam, że zechce też spotkać się ze społecznością pol­
ską. Apeluję więc do tych, kto będzie na spotkaniu, by wyłuszczyli 
gościowi nasz problem, żeby zrozumiał i dopomógł. Dlaczego Rosja 
.troszczy się i pomaga Rosjanom zamieszkałyin poza jej granicami? 
Polska prezentuje Litwie czołgi, broń, samochody policyjne, a czy 
Litwa nie może zapewnić zamieszkałym tu Polakom kanału telewizji, 
by mogli oglądać TVPI bez przeszkód?

•  •  ♦
A teraz druga sprawa. Proszę redakcję, by raz na miesiąc pub­

likowała taryfy opłaty za gaz, wodę, usługi komunalne. Ułatwiłoby 
to życie, i nie tylko emerytom. Bo teraz to nas męczą w starostwie, 
szczególnie starych i nie znających języka litewskiego. Raz zna­
lazłem, że opłata za 1 m3 wody wynosi 44 ctn, lecz gdy poszedłem 
płacić, to pani w buchalterii powiedziała, że należy się nie po 44, lecz 
46 ctn, bo 2 ctn na Jej’ utrzymanie. Dlaczego ja, emeryt, który niczego 
nie mam i ledwo wiążę koniec z końcem, muszę jeszcze płacić na 
utrzymanie urzędników?

Józef ADAMOWICZ 
Co do TVPI, to Jak dotychczas, niestety, Jest sytuacja taka, Jaką

mamy. Zrozumiałe, fte denerwuje to bardzo wielu ludzL Jak I Pan, 
Ja również chciałabym wierayć w to, że prezydent Lech Wałęsa nie 
wie co się obecnie dz^je z retransmisją TVP I na Litwę i po za­
poznaniu się z problemem na miejscu dopomoże go rozwiązać.

Co się tyczy publikowania taryf opłaty za komunalne usługi 
oraz inne świadczenia, to redakcja rozważy tę propozycję.

C zy nadchodzi sprzęt rolniczy?
Ubiegłej jesieni przeczytałem w gazecie informację, z której 

wynikało, że gospodarze indywidualni Polski przysyłają dla rolników 
Wileńszczyzny używany sprzęt rolniczy. Chcę wiedzieć, czy i w tym 
roku nadal trwa ta akcja i kto otrzymuje ten sprzęt, a także do kogo 
należy się zwracać, by go otrzymać?

Stanisław URBANOWICZ
Już drugi rok członkowie Stowarzyszenia „Wspólnota Polska” 

patroniąją tej akcji gromadząc sprzęt konny zbędny polskim rol­
nikom, ale Jeszcze przydatny do użytku, 1 przesyłąją go do szkoły 
rolniczej w Białej Wace lub po uprzednim uzgodnieniu, do rejonu 
solecznicldego czy trockiego. Zwracać się należy w lej sprawie do 
Ł  Blnkiewlcz, teL n r 73-10-86.

Natomiast, Ile sprzętu nadeszło i kio go otrzymał, postaram 
się w nąjbliższym czasie poinformować na łamach „Kuriera”.

Giną nam gazety
W osiedlu mamy skrzynki pocztowe zbiorowe dla wszystkich 

mieszkańców. Ponieważ nie' są zamknięte, giną nam gazety. Ulo­
kowałem więc własną skrzynkę przy domu, by listonoszka dos­
tarczała mi „Kurier Wileński”. Jednak odmawia. Dlaczego? Prze­
cież za dostawę gazet płacimy, przy tym niemało?

wieś Suderwa
Zwróciłam się w tej sprawie do kierowniczki działu kontroli I 

informacji Poczty Głównej Ireny Pietkuvien£, która poinformo­
wała, że listonosz jest zobowiązany zgodnie z umową dostarczać 
pocztę tylko do zbiorowych skrzynek. — Ustaliliśmy tak w cela 
ulienia pracy listonoszom wiejskim. Wyjątek stanowią inwalidzi, 
którzy nie są w stanie sami odebrać poczty ze zbiorowej skrzynki 
W danym wypadku można to załatwić tylko dzięki dobrym stosun­
kom z listonoszem — powiedziała p. PietlcinrienŁ

Nieprawdaż, dziwna to jednak decyzja? Kolejne zarządzenie 
Poczty Głównej będzie chyba polegało na tym, że prenumeratorzy 
zmuszeni będą własnoręcznie odbierać gazety na poczcie.

C zy należy się kompensata? 3
Chowam 11-miesięczną córeczkę. Otrzymuje ya<uc. 

kości 69 U  w miejscu pracy i 33 Lt kompensaty '•yio.
kuchni dziecięcej. Lekarka powiedziała, że gdy dziecko i
nie otrzymam kompensaty za korzystanie z kuchni i <1 ^ ^
osiągnie półtora roku, zostanie ona wznowiona. łv
ma być?

Kry*tyn* dAWiivwKierowniczka działu wspierania rodziny Minbter-Jj^Cfc 
Socjalnej stwierdziła, że kompensata za korzystanie i w ?  
dęcej przysługuje tylko w ciągu roku. Jednakże, Jeielj^?1111̂ *  
dochody wynoszą mniej niż 52 Lt na każdego członie*0*1*1*1* 
zwrócić się do miejsca pracy (Jeżeli pani pracą)e 
placówce) o zasiłek. Jeżeli pracze w prywatnej Ira ty ta r iL * 1! 
się należy do biura mieszczącego się przy uL Kaun© 3/

C zy  przysługuje zniżka na leki?
Moja mama jest emerytką i ma za sobą onkologio,,.

Czy przysługuje jakaś ulga na leki nabywane w aptece? °Pd*k

Jak poinformowano w Ministerstwie Opieki S o c ja^?^^  
rytom, którzy ukończyli 65 lat po tego rodząju operatach. **** 
gtąje 80 proc. zniżka na leki oraz środki sanltaryjne.

Potrzebna akcja
Przede wszystkim chcę podziękować redaktorowi za j | l  ■ 

kuły, które ukazują się w gazecie, a także wyrazić popaitJ? 
ogłoszonej ostatnio przez lekarzy akcji nietolerancji brudu. W J ?  
wórku domu, gdzie mieszkam przy ulicy Selią, zostawiono tylw T 
kosze na śmiecie, w pobliskim zaś zabrano. I oto wynik I IP  
zawsze są przepełnione, wiatr roznosi śmieci, nikt nie śpio^u! 
wywozić. A  przecież za to również płacimy. Akcja jest banS 
trzebna i przypuszczam, że będzie skuteczna.

  Adam  DANILEWICZ
Apel lekarzy o nietolerancji brudu będzie skuteczny, Ufeu 

doczeka się poparcia społeczeństwa. Co prawda, akcja la jest nieco 
spóźniona, bo m.in. łaźni w Wilnie już prawie nie pozostało. P« 
sprywatyzowaniu przekształca się je  w salony sprzedały wozów 
zachodnich, solaria i na inne cele. No, ale lepiej późno, niż nigdy

Wszystkim rozmówcom dziękuję za telefony oraz 
propozycje. Do usłyszenia w następny wtorek, od 
godz. 1 0  do 12 , pod numerem 42-79-77. Z Czytelnika­
mi będzie rozmawiać p. Helena GŁADKOWSKA (dział 
stołeczny).

Danuta DAN0WSKA

Henryk TATOL

Omawiamy projekt ustawy RL o ogólnym podatku dochodowym

Czy podatki mają uratować sytuację?
Budżet państwowy Republiki Litewskiej 

1983 r. wykonany został bez deficytu (wpływy 
stanowiły 1944 min litów) I nawet nieco został 
pizekroczony. Najwięcej dochodów, Jak zwykle 
pochodzi z podstawowych podatków; wartości 
dodanej (około 760 min U ), podatku od zysku 
osób prawnych, podatku dochodowego od 
osób fizycznych (609 min Lt) oraz akcyzy (212 
min Lt). Dochody podatkowe tegorocznego bu­
dżetu zatwierdzone zostały w wysokości 2782 
min Lt, w tym: podatek wartości dodanej —  939 
min Lt, podatek z zysku osób prawnych —  547 
min Lt, podatek dochodowy od osób fizycznych 
—  539 min Lt i akcyza —  302 min Lt. Jak wynika 
z powyższych liczb, w dochodach podatkowych 
tegorocznego budżetu podatek dochodowy od

osób fizycznych stanowi około jednej piątej 
wszystkich wpływów budżetowych. Jak się za­
mierza ściągnąć te podatki od ludności?

O ile dotychczas podatki dochodowe od 
osób fizycznych były reglamentowane przez 
tymczasową ustawę Republiki Litewskiej o po­
datku dochodowym od osób fizycznych wraz z 
jej późniejszymi zmianami I uzupełnieniami, to 
od 1 kwietnia br., (Jeśli zostanie uchwalona 
przez Sejm) nabierze mocy ustawa Republiki 
Litewskiej o ogólnym podatku dochodowym, 
która zastąpi dotąd obowiązującą.

Ponieważ uchwalenie tej ustawy dotyczy­
łoby wszystkich bez wyjątku mieszkańców re­
publiki, zastanówmy się więc nad jej projektem.

JAK WIADOMO, na całym nie- 
mai święcie na system podatko­
wy składają się te cztery wspo­

mniane podatki. Na Litwie łącznie 
istnieje 16 podatków, ale cztery pier­
wsze stanowią około 85-90 proc. sumy 

. podatków.
Ze wzrostem wydatków na utrzy­

manie państwa, a zwłaszcza teraz, gdy 
zakres produkcji na przestrzeni ostat­
nich dwóch lal zmniejszył się o 70 proc., 
gromadzenie dochodów budżetu pań­
stwowego staje się coraz trudniejsze. 
Mężowie stanu zastanawiają się, skąd 
wziąć tyle pieniędzy? Jak się. okazuje, 
wystarczy zwiększyć podatki, co też bez 
skrupułów zaproponował Sejmowi 
nasz rząd. Projekt tej ustawy przewidu­
je opodatkowanie wszystkiego — za­
równo dochodów ludności, jak i jej mie­
nia.

O ile wprowadzony w Litwie nie­
podległej 1 lipca 1932 r. podatek do­
chodowy z pracy miały płacić osoby fi­
zyczne w zależności od d o ch o d ź  z 
pracy, to w projekcie nowej ustawy do 
opodatkowanych dochodów zalicza się 
nie tylko wynagrodzenie za pracę, ale 
też różne dopłaty, premie, dodatki, 
zasiłki, nawet jeśli są w na turze. Planuje 
ślę opodatkować nawet emerytów, ren­
cistów, osoby otrzymujące zasiłki, wy­
dane pracownikom nieodpłatnie akcje, 
dywidendy otrzymane za akcje, odsetki 
za obligacje, odsetki za wkłady prze­

chowywane w instytucjach kredyto­
wych, stypendia, odsetki za pożyczki, 
dochody z dzierżawy majątku dla osób 
fizycznych, docKody z działalności go- 
spodarczo-komercyjnej itd.

Co prawda, istnieje też kilka pun­
któw dochodów, nie podlegających 
opodatkowaniu. Są to podatki, wypła­
cane przez pracodawców w razie śmier­
ci pracownika, alimenty, odszkodowa­
nia za straty materialne i moralne, 
wszelkiego rodzaju wypłaty za dobro­
wolne ubezpieczenia, środki otrzyma­
ne za wykupione obligacje, zwrócone 
wpłaty udziałowe, wygrane loteryjne, 
dochody otrzymane przez osoby fizycz­
ne z uprawy roślin rolniczych i hodowli 
bydła, z wyjątkiem dochodów ze sprze­
daży mięsożernych zwierząt futerko­
wy th  i ich futerek, dochody z krwio­
dawstwa, dochody otrzymane w drodze 
spadku lub darowizny, z wyjątkiem 
odziedziczonego wynagrodzenia auto­
rskiego, dochody z przedsiębiorczości, 
na którą wykupiony został patent lip.

W jaki sposób opodatkowane zo- 
staną dochody mieszkańców? Otóż za­
stosuje się wobec nich 35-procentową 
taryfę ogólnego podatku dochodowego 
od całej podlegającej opodatkowaniu 
sumy.

Należy jednak odnotować, że-tych 
mieszkańców, których płace nie wy­
noszą dziś 250 litów miesięcznie (w 
grudniu 1993 r. średnia płaca na Litwie

wynosiła 291 L t) i którzy nie mają 
żadnych dodatkowych dochodów, no­
wy projekt ustawy, po jego uchwaleniu' 
przez Sejm, nie skrzywdzi. Materialnie 
stracą przede wszystkim 850 tys. eme­
rytów, szczególnie osoby korzystające z 
zasiłków socjalnych i ucząca się 
młodzież, czyli ci najbiedniejsi Należy 
rów nież powiedzieć, że dochody 
powyżej 250 litów miesięcznie na jed­
nego członka rodziny ma zaledwie 10 
proc. mieszkańców. Nie trafia więc do 
przekonania stwierdzenie, że zamożni 
będą utrzymywać biednych. Mimo że 
dziś na dziesiątą część najbogatszych 
przypada 28,1 proc. ogólnych do­
chodów ludności, przy takim systemie 
podatkowym szybko zostaliby oni 
zrównani z większością społeczeństwa. 
Zwłaszcza, że w krajach cywilizowa­
nych państwo jest w stanie utrzymać 
zaledwie około 20 proc. obywateli po­
trzebujących_opieki społecznej. Na Li­
twie natomiast mamy wręcz odwrotną 
sytuację, a ustawa, nawet najdoskonal­
sza, zawsze pozostawia możliwość 
obejścia jej. .

W projekcie ustawy paradoksalnie 
brzmią też stwierdzenia, że nieopodat- 
kowane minimum dochodów dla dzieci 
do lat 10, nie posiadających samodziel­
nych dochodów, stanowi 60 Lt, dla 
dzieci inwalidów— 95 Lt, dla dzieci od 
10 do 16 lat, nie otrzymujących do­
chodów zaledwie 70 Lt itp. Zwłaszcza

że według obowiązującej obecnie usta­
wy o umowie o pracę zatrudnienie do­
zwolone jest od lat 14. Jakie wobec tego 
samodzielne dochody może mieć czło­
wiek w wieku do lat 14? Po wtóre, czy 
ze wspomnianych dochodów można 
utrzymać dorastające dziecko nie wgłę­
biając się w źródła tych dochodów. 
Śmiechu wart jest np. ustęp 6 artykułu 
22 projektu ustawy „O opodatkowanie 
indywidualnej działalności samodziel­
nej”, przewidujący opodatkowanie do­
chodów za usługi seksualne. To tak ma 
wyglądać orientacja na Zachód? Wąt­
pliwe też, czy wielu zadowoli takie 
założenie, iż osobom mającym troje lub 
więcej dzieci do lat 18, matce lub ojcu, 
nie mającym współmałżonka, za każde 
dziecko do lat 18, jak też inwalidom 
wzroku grup I i II, rodzicom, wycho­
wującym chociażby jedno dziecko 
inwalidę, nie podlegające opodatkowa­
niu minimum zwiększa się o  30 L t  Nie 
wiem, czy poprawi to obecną sytuację 
demograficzną w republice (liczba no­
worodków w 1993 r. w porównaniu z 
1992 r. zmniejszyła się o  6,6 tys), gdy 
tylko na tyle „szacuje się" dziecko.

To tylko jedna część podatków. In­
ną część stanowi podatek od nierucho­
mości. Podatek od nieruchomości w 
pierwszych latach Litwy niepodległej w 
miastach i miasteczkach płacili właś­
ciciele działek gruntowych, domów 
mieszkalnych i innych budynków. Pro­
jekt nowej ustawy o  ogólnym podatku 
dochodowym przewiduje, iż rząd ustala 
tryb rejestracji oraz oszacowania po­
datkowego nieruchomości. A  więc war­
tość podlegającego opodatkowaniu 
mienia ustalą urzędnicy. W ten sposób 
stworzy się jeszcze jedną możliwość 
łapownictwa wśród urzędników. |

Może to i dobrze, że bogatsi będą 
płacili do budżetu większe podatki. Ale 
tak nie jest, gdyż znacznie wzrasta fycz- 
na suma podatków, płaconych przez 
poszczególną osobę. Czyiiod osób ucz­
ciwie płacących będzie się zbierać jak 
największą sumę podatków. Otóż z 95 
tys. Zarejestrowanych w republice pra­
codawców (różnych przedsiębiorstw, 
spółek, firm i in.) blisko połowa nie 
płaci składek za ubezpieczenie spo­
łeczne. I jakże tu nie wspomnieć dekre­

tu nr 206 prezydenta z 11 stycznia br. o 
ponownym zwrocie Sejmowi do napa­
trzenia tymczasowej ustawyRepubliki 
Litewskiej o deklarowaniu j 
dochodów urzędników państwowych i 
pracowników, która wzbudziła nega­
tywne skojarzenia wśród uczciwych 
członków społeczeństwa.

Należy zaznaczyć, że zamiar uzy­
skiwania podstawowych dochodów a- 
sadniczo od ludnośd, a nie z produkcji, 
świadczy jedynie o tym, że obecae 
władze nie widzą skutecznych moż­
liwości ożywienia gospodarki narodo­
wej, nie mówiąc już o jej stabilizacji. 
Pozostaje więc zaoferowanie społe­
czeństwu projektu ustawy o ogólnym 
podatku dochodowym, który bardzo 
się przyda w propagowaniu i objaśnia­
niu, iż rzekomo z uzyskanych podatków 
da się zwiększyć emerytuiy, a dla nie­
których nawet pobory, aby już naza­
jutrz zmniejszyć je poprzez nową usta­
wę podatkową.-

Nie należy zapominać, że w ie­
szanie podatków nie wymaga wieifacj 
mądrości, a pieniędzy władzy wrię 
brakuje i brakować bęcfcrie. Otóżztcgo- 
rocznego budżetu wydatki na urzM 
prezydenta przewidziane są S 
kości 8340 tys. litów, na Sqm—26578 
tys. litów, na ochronę kraju— \302M 
tys. litów, dla MSZ—91234 tys 
dla MSW— 243660 tys. litów itd-, ayu 
w porównaniu z rokiem 1993 
administracyjne wzrosły dwukrotnie i 
stanowią 12 proc. wydatków budżety 
Czy to nie jest zbyt uciążliwe bnem* 
płatnikom? Chyba właśnie tu 
wszystkim należy szukać 
zmniejszenia wydatków budżetowo* 
jednocześnie stwarzając realo® 
liwości doskonalenia jstnigl^y* 
stemu podatkowego.
Republiki Litewskiej pcmag**  
stanowić, jaki ma pożytek* 
nia .rozbudowanych F nieskuteczny  ̂
struktur administracyjnych 
wyróżniającychsię brakiemkomp^ 
<ji, niż efektywnotó* ggjfc ‘ f  
oceniając projekt usU»y 
podatku dochodowyin, wart ^  
żyć, że został on opracowany 
fachowo, brakuje w  nim 9  M jB W
padkach logiki. Myślę, ■
opracować nowy, niż koiyS0^  
niejący.

Antans* ■lilii
doktor nauk | S
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jak s t w o r z y ć  a t m o s f e r ę  b l i s k o ś c i ?
„  26 lutego odbyła a lf  d ruga Już z  kolei konferencja 

^ '^ ^ y b o rc ia  Katolickiego S tow arzyszenia Polaków na

i« kaplicy Ostrobramskie) M szę iw . w Intencji Katollc- 
nl* odprawił J . E. ks. biskup Ju o z as  Tunaltls.

I*1’*' uun Wiedza* zebrali s ię  delegaci od kół stow arzyszę- 
[ii ***10' y„’wsnych 106 delegatów  od 22 kół przybyło 84. Z 
r  * tljtży przybył' tylko proboszcz  wileńskiej parafii iw .

K-jiuidewicz I proboszcz parafii azum sklej ks. Dariusz 
i *  ̂ ćml konf«r«ncll byli konsul — kierownik Konsulatu RPw  
ujt fjjemlenlewski, radca — m inister pełnom ocny Amba-
*t «!ni» M a r iu s z  Maszklewlcz, w iceprezes w arszaw skiego 

* |l Katolickiej Paweł B roszow ski,'Jan Mincewicz, poseł

miin.
J is stowaizy»z»nia Wła- 

Idekrtwl*2 |  referacie 
iJweiym przypomniał, że 
|  s»«am««"e Polaków 

farca
Ui Lisy 22 kola w parafiach
lBl«snici(lego,trockiego Iwś-
S* i jnwa 712 członków.
T i*  w Kiwnie, które działa

onz nowa pa.«fia I nowe

ks. proboszcza tamtej parafii ten 
o b raz , a  rac z e j k o p ia , z o s ta ł  
poświęcony i obecnie jest przekazy­
wany z  rodziny do rodziny — do 
domów, gdzie katolicy m ogą się 
spotkać na modlitwie.

Przy kole Stowarzyszenia w pa­
rafii pw. Chrystusa Króla w Kolonii 
Wileńskiej działa grupa modlitewna

fiach. Były propozycje, aby zaprosić 
do polskich parafii księży z Polski, 
według podpisanej umowy na okres 
3-5 lat, lecz znowu ze względu na 
presję ekstremistów metropolita wi­
leński nie może zrealizować tej spra­
wy. Jest sporo parafii, gdzie ksiądz 
d o je ż d ż a  i o d p raw ia  ty lko  n a ­
bożeństw a niedzielne. Obsługuje 
dwie, a  niekiedy i więcej parafii, jak 
n a przykład, ks. Józef tazkiełowicz 
— Turgiele, Taboryszki, Kamionka i 
d o  teg o  parafię  n a  Białorusi w 
Onżadowie.

W referacie nie pominięto też 
sprawy locum dla Stowarzyszenia, 
wspomniano o trudnościach, jakie 
napotyka reprywatyzacja majątku 
kościelnego. Padły też uwagi pod 
adresem  Ambasady RP w Wilnie i 
Stowarzyszenia „Wspólnota Polska".

O stanie finansów, o dochodach 
i wydatkach mówił niżej podpisany

14 czerwca 1992 r. wyświęcono kap­
licę i wybrano radę parafialną. Pro­
boszczem został ksiądz Edward Mln- 
kevióius, który poświęcił ziemię pod 
budow ę kościoła. Proboszcz wi­
leńskiej parafii św. Ducha ksiądz Jan 
Kasiukiewicz dla nowo powstałej pa­
rafii ofiarował ornaty, puszkę i kielich. 
Wiceprezes Stowarzyszenia Wincen­
ty Grycewicz podarował kopię obra­
zu Jezusa Miłosiernego.

Przedstawiciele Ambasady RP w 
Wilnie Dobiesław Rzemlenlewski i 
M ariusz Maszklewlcz zaoferowali 
pomoc i współdziałanie dla Katolic­
kiego Stowarzyszenia w pracy chary­
tatywnej.

Ksiądz Dariusz Stańczyk zwró­
cił uwagę zebranych na potrzebę 
skierowania wysiłków do wewnątrz. 
Czy moźerfiy stworzyć atmosferę 
bliskości? Czy jesteśmy przy boku 
biskupa i kapłanów? Jak kształtować

Gcegorzwn®. Liczba kół i
stowaizyszenia w rejonie 

^zmniejszyła się. 
riNysftom Stowarzyszenia 

82 r. otrzym&no transport 
Lgriów do nauki religii dla 
Iłowych w liczbie 3 tys. 
jtozy one dla klas starszych 

PO egzemplarzy podręczników 
kompletów podręczników 

ĉhdów. Podręczniki były roz- 
|iek&
fljpafu lii w okresie letnim sta- 
knrfiłmgo KIK-u są organi- 
tany dokształcające dla ka* 

jiiów, oazy dla katolickiej 
jf w celu przygotowania ank 
Za tak ofiarną pomoc roda- 

ftabrikowi KIK-u w Toruniu p. 
w Konikiewiczowi decyzją 
Oliwnego KSPL nadano 

ptofe Honorowego Kato lic* 
fcwzyizenia Polaków na

fafaniom wiceprezesa 
|N i!l Wincentego Gryce- 
P * 1 studiującego na KUL- 

na Wileńszczyźnie 
f̂cpokalanej, zorganizo­

wali młodzieży do Niepo- 
Police I tam zarejestro- 

Milicji Niepokalanej 
Przywiózł też 

r ®1 M̂ oaierdzia Bożego 
^ • .W d n lu b e a ty f i-  

Kowalskiej 
^ " " f e y m i e w p a .  

!**•» Suagoizewiepizez

Na m arg inesie  konferenc ji sprawozdawczo-wyborczej 
K atolickiego S tow arzyszenia Polaków na Litwie

młodzieży, której celem jest formacja 
duchowa i krzewienie kultu Chrystu­
s a  M iło s ie rn e g o  o ra z  P rze ­
najświętszej Maryi Matki Miłosier­
dzia. Działa ta  grupa modlitewna 
młodzieży pod nazwą „Apostolstwo 
Świeckich w Dziele M iłosierdzia 
Bożego”. Liczy ona 14 członków, 
którzy spotykają się w każdą niedzie­
lą

W czasie wizyty papieża z Solecz- 
nik było zorganizowano 20  auto­
karów z pielgrzymami na spotkanie z 
Ojcem Świętym w parku Vingis. W 
sierpniu 1993 r. staraniem Zarządu 
Głównego Stowarzyszenia była zor­
ganizowana dla aktywistów KSPL au­
tokarowa pielgrzymka do Rzymu. W 
swym referacie prezes przypomniał 
raz jeszcze kilka problemów nurtują­
cych katolicką społeczność Polaków 
W ileńszczyzny. Katolickie Stowa­
rzyszenie zw racało się do władz 
kościelnych Archidiecezji Wileńskiej 
z prośbą o odprawianie Mszy świętej 
w języku polskim w Katedrze Wi­
leń sk ie j. N ie s te ty , p o d  p re s ją  
społeczności litewskiej metropolita 
archidiecezji J;E. arcybiskup Audrys 
Baćkis nie może zezwolić na odpra­
wianie Mszy św. w Katedrze Wi­
leńskiej w języku polskim. Innym 
problemem jest brak księży w para-

jako skarbnik w Zarządzie Głównym 
KSPL. Nie s ą  o n e  zb y t d u ż e  i 
porównywalne z takimi organizacja­
mi, jak ZPL czy FKPL Katolickie Sto­
warzyszenie ma swą cegiełkę w fi­
nansowaniu budowy szkoły im. Jana 
Pawła II w spom agało  finansow o, 
powstający Uniwersytet Polski na Lit­
wie, zaprenumerowało „Kurier Wi­
leński" na II kwartał 1992 r. dla 21 
osób niezamożnych. Założono też 
konta zwykłe i walutowe, na które jak 
do tychczas nie napłynęły żad n e  
datki pieniężne.

Potem były wystąpienia gości, 
prezesów i przedstawicieli kół sto­
warzyszenia. W iceprezes Stowarzy­
szenia W incenty Grycewicz apelował 
o większą pomoc o zorganizowaniu i 
przyjmowaniu pielgrzymek, które 
ludzi zbliżają i łączą duchowo, o  sze­
rzenie kultu Jezu sa  Miłosiernego. 
Z a p ro p o n o w ał zm ien ić  za rz ą d . 
Nowe siły mogą wiele zdziałać. Trze­
ba pomyśleć o lepszych stosunkach 
z  księżmi — tymi słowami zakończył 
swe wystąpienie.

Prezeska koła Stowarzyszenia w 
Grzegorzewie L eonarda Klimowicz 
przypomniała, że w osiedlu Grzego- 
rzewo mieszka 15 tys. osób, z tego 9 
tys. katolików. Opowiedziała o histo­
rii powstania parafii w Grzegorzewie.

serce i duszę? — stawiał pytania 
przed  zebranym i ksiądz Dariusz 
Stańczyk. Zaproponował, aby przy 
Stowarzyszeniu był kapelan, który 
będzie brał udział w działalności za­
rządu. Życzył Stowarzyszeniu, aby w 
D u ch u  Św iętym  w id z ia ło  sw ą 
przyszłość. Głos zabrała Czesława 
Paczkowska, przezes koła Stowa­
rzyszenia przy parafii św. Rafała 
Mówiła o problemach w swym kole, 
m.in. o tym, że  część  członków 
odeszła do wspólnoty neokatechu- 
menalnej, która powstała w ich para­
fii. Nadmieniła też o potrzebie księ­
d z a  k u ra to ra  przy  Katolickim  
Stowarzyszeniu. Proponowała orga­
nizowanie pielgrzymek do miejsc 
niezbyt odległych — do Szydłowa, 
Góry Krzyży pod Szawlami, czy 
Agłony na Łotwie.

Witold Grycewicz opowiedział o 
pracy, którą prowadzi grupa mło­
dzieżow a przy parafii Chrystusa 
Króla w Kolonii Wileńskiej.

W swym wystąpieniu poseł Jan  
Mincewicz wspomniał o kontaktach 
z  prezesem KSPL — „działamy na 
chwałę Bożą, gdziekolwiek jesteśmy. 
Głównie, abyśmy nie ulegli lenistwu, 
lub zbyt wielkiej aktywności". Zapro­
ponował niezrzeszonej młodzieży 
udział w Klubie Młodzieży Katolic­

kiej, której jest prezesem.Zaprosił też 
w charakterze widzów'do uczestni­
czenia w eliminacjach konkursu pio­
senki religijnej 27 marca br.

O konieczności współpracy z Ka­
tolickim Stowarzyszeniem mówił pre­
zes sekcji polskiej Wspólnoty Zes­
łańców Utwy Romuald Gieczewski.

Pewnym dysonansem było wystą­
pienie Henryka Sosnowskiego, za­
wieszonego w swych obowiązkach 
prezesa FKPL im. Józefa MontwiHa, 
który wykorzystał trybunę do kolej­
nych ataków na „Kurier Wileński". 
Jego dalekie od kultury przemówienie 
n ie  m iało nic w spó lnego  z  
działalnością Stowarzyszenia, więc 
nie ma potrzeby go relacjonować.

Ciekawe było wystąpienie przed­
stawicielki koła przy parafii św. Kazi­
mierza Leoncji Andriukianiec.

M ocne słow a wypow iedział 
przedstawiciel koła Stowarzyszenia 
przy parafii Niepokalanego Poczęcia 
NMP Jan  Kalczyński. Zwrócił się on 
z hasłem do zebranych: „Módl się a 
pracuj, a Bóg nam dopomoże”. Z 
pewnym zatroskaniem o dobro Kato­
lickiego Stowarzyszenia wystąpił 
proboszcz parafii Sw. Ducha ksiądz 
Jan  Kasiukiewicz. M.in. dzięki jego 
gościnności w każdą drugą niedzielę 
m ie s ią c a  w podom inikańskim  
kościele Św. Ducha zbiera się na 
zebrania Zarząd Główny KSPL Po­
dz ie lił s ię  uw agam i co do 
działalności Katolickiego Stowarzy­
szenia. Niepokoił się brakiem asys­
tenta kościelnego przy Stowarzysze­
niu, którego by wyznaczyła Kuria 
Arcybiskupia Zaproponował formal­
ne zaaprobowanie Katolickiego Sto­
warzyszenia Polaków na Litwie u 
obecnego metropolity Archidiecezji 
Wileńskiej J.E. arcybiskupa Audrysa 
Baćkisa.

*  *  *

Po licznych  w ystąp ien iach  
przystąpiono do wyboru składu Za­
rządu Głównego, komisji rewizyjnej, 
a  także wyboru nowego prezesa.'Na 
prezesa zgłoszono dwie kandydatu­
ry: Władysława Mackiewicza i Leo­
nardy Klimowicz. Leonarda Klimo­
wicz zrezygnow ała , motywując 
odmowę brakiem doświadczenia 
Została więc tylko jedna kandydatura 
— Władysława Mackiewicza, któ­
reg o  przew ażającą w iększośoią 
głosów wybrano powtórnie na preze­
sa  KSPL

Konferencja Katolickiego Sto­
warzyszenia Polaków na Litwie m.in. 
zwróciła się z prośbą do Kurii w Wil­
nie o przydzielenie lokalu dla KSPL 
raz jeszcze prosi J .E  arcybiskupa 
Audrysa Baćkisa o przydzielenie 
czasu dla odprawiania Mszy św. w 
Katedrze Wileńskiej w języku pols­
kim. Zaproponowano też redaktorom 
pism polskojęzycznych przy zamie­
szczaniu artykułów o treści religijnej 
konsultować je z osobami duchow­
nymi, aby nie wprowadzać w błąd 
czytelników.

Jan LjEWICKI
NA ZDJĘCIACH: w przerwie 

obrad.
Fot Bronisława Kondratowicz

ufundował dla mężczyzn naprawdę 
okazałe trofeum: porcelanowy puchar 
o wysokości 60 cm, wykonany w 
zakładach „Jiesia”. Kobiety będą ry­
walizowały natomiast o  Puchar mera 
Wilna, a weterani o nagrody zam­
kniętej spółki akcyjnej „Karolinos 
turas”.

Obok najlepszych sześciu teni­
sistów litewskich swój udziaf potyier- 
dzili Niemiec M. Gordemann, R. 
Busch i A. Wahkal z Estonii, S. Ska- 
kun i A. Somiec z Białorusi, A. Fili- 
monow i A. Bojan nS z  Łotwy, J. Kon­
stant inowski z Ukrainy i A. Filipow z 
Rosji. Wszyscy oni są w czołówkach 
list rankingowych w swoich krajach, 
poza Niemcem, zajmującym 95 loka­
tę, s tąd zanosi s ię  na ciekawą i 

- wyrównaną walkę. Może być też tak, 
że w turnieju wystąpi ktoś z reprezen­
tantów Polski, gdyż jak dotąd nie pot­
wierdził swego udziału reprezentant

Holandii, choć zaproszenie zostało 
wysłane.

W turnieju kobiet obok całej 
czołówki litewskiej wystąpi 8 zawodni­
czek zagranicznych. Na wczoraj było 
znanych 6 nazwisk. Są to: Łotyszki L 
Fabraukle i A. Barinowa, Białorusinki 
M. Stec i W. Żukowiec orazEstonki K. 
Kond i E. Laupa.

Uroczyste otwarcie turnieju prze­
widziano 10 marca o godz. 16.00. Spot­
kań ie półfinałowe i finałowe wete­
ranów rozegrane zostaną 12 marca, a 
13 marca odbędą się pojedynki fi­
nałowe w singlach kobiet i mężczyzn 
oraz w deblach. Miłośnicy tenisa mają 
więc gratkę nie lada: na przedwiośniu 
obejrzeć turniej, którego poziom, jak 
na nasze warunki, jest naprawdę wyso­
ki.

Właśnie, na nasze warunki, gdyż 
tenis na Litwie jest, niestety, na pozio­
mie amatorskim. Trzeba jednak wie­

rzyć, że poprzez organizację turnieju 
typu „prezydenckiego” a i szeregu 
innych, do których przymierca się 
zamknięta spółka akcyjna „Karolinos 
turas”, będąca w posiadaniu narawdę 
okazałych kortów, ta piękna dyscyplina 
sportu znajdzie nad Wilią i Niemnem 
wielu zwolenników, którzy zechcą 
naśladować Amerykanina o litewskim 
rodowodzie V. Gcrulaitisa, który w la­
tach 70 należał do ścisłej światowej 
czołówki.

I ZNÓW PUCHARY 
_ Szybko m inął zim owy sen 

piłkarzy. We wtorek bowiem została 
wznowiona rywalizacja o europejskie 
puchary.

Na pierwszy ogień poszli piłkarze ' 
rywalizujący o Puchar UEFA. W inau­
guracyjnych pojedynkach „Buruss^a” 
Dortmund uległą „In terowi" Mediolan 
— 1:3, a US Cagliari dosyć niespodzie­
wanie wygrał z „Juventusem” Turyn —

1:0. W trzecim wtorkowym meczu tyle 
że o  Puchar Zdobywców Pucharów 
„Benfica” Lizbona zremisowała z 
„Bayer” Leverkusen — 1:1.

Wczoraj grane były cztery mecze w 
Lidze Mistrzów. W grupie „A” mos­
kiewski „Spartak” podejmował FC 
Barcelona, a AS Monaco — „Galata- 
saray” Stambuł. W grupie „B” w pa­
rach grały natomiast: AC Milan — 
„W erter" Brema oraz „Anderlecht” 
Bruksela — FC Porto. Poza tym w 
Pucharze Zdobywców Pucharów AC 
Torino zmierzył się z FC Arsenał 
Londyn, a w Pucharze UEFA „Boa- 
vista* Porto z  Karisruher SC. Dziś 
natomiast — pozostałe spotkania. W 
PZP „Ajax” Amsterdam zagra z AC 
Parma, a „Real” Madryt z ,,Paris St. 
G erm ain ”. W P ucharze UEFA 
„A ustria” Salzburg podejmie na 
własnym boisku „Eintracht” Frank­
furt.
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W Krokach (Krakes) i w okolicach
22 u czestn ików  K onkursu  p o d  hasłem  .H en ry k  S ien k iew icz  I 

Trylogia” w bieżącą sobotę, 5 marca br. w eźm ie ud z ia ł w  p ó łfinale  i 
finale K onkursu , ro zp isa n eg o  p rze z  red a k c ję  „K uriera W ileń­
sk iego" o raz  rad io  „Znad Wilii”. (Zbiórka o godz. 12 w wileńskiej 
szkole Im. A. Mickiewicza —  ul. K n iopą 11 —  w  oko licy  d w o rca ).

S o b o tn ia  im preza —  to  je s z c z e  je d n a  łam ig łów ka (w fo rm ie  
p isem nej i u stnej), k tó rą  rozw iążą C zytelnicy n a jb ard z ie j w  Trylo­
gii S ienkiew icza ostrze lan i.

D zii kontynuujem y n a s z  cykl p o d ró żn iczy  pt. «Ś ladam l S ie n ­
k iew iczow sk iego  „P otopu" n a  Litwie».

„Hodowano tu ryby 
duże jak prosiaki...”
—A gdzie to jedziemy?—pytał stary 

pan Stankiewicz.
—  Po nocy nie mogę rozeznać — 

odparł Wołodyjowski — zwłaszcza, że 
nie na Upitę jedziemy.

— Wszakże to do Biri na Upitę z 
Kiejdan się jedne?— spytał Jan Skrzetu- 
skL

— Tak jest. Ale w Upicie stoi moja 
chorągiew, o którą książę widać obawiał 
się, by nie oponowała, więc kazał irmą 
drogą jechać. Zaraz za Kiejdanami 
wykręciliśmy do Dalnowa i Kroków...

Dzisiejsze Kroki (Krakćs)—to ani 
zaścianek, ani wieś, ani osiedle, ani 
miasteczko, raczej — miasto w minia­
turze. Kiedyś, w XIII-XIV w.w. Kroki 
były miastem niezwykle ożywionym, in­
tensywnie rozwijał się tu handel, czemu 
leż sprzyjała niejedna w tym mieście 
karczma. Starzy mieszkańcy Kroków 
dobrze pamiętają... niby prozaiczny, 
ale żywotnie wszak ważny szczegół 
związany z historią ich. miasta: od bar­
dzo dawnych czasów hodowano tu ryby
— karasie (karosai, krakes) — pyszne i 
Jak  prosiaki duże", stąd nazwa miasta
— Krakes.

Spalić księgi — 
dla dobra sprawy

Pierwszy kościół zbudowano tu w 
połowie XV w., przechodził on różne 
koleje losu, był nawet okres, kiedy 
całkowicie zdominowali go reformaci. 
Wilka katolików z reformatami (albo 
— odwrotnie) przybierała różne formy. 
Pod tym względem ze współczesnej 
perspektywy ciekawie prezentuje się . 
zachowahy akt wizytacyjny datowany 
rokiem 1579, w którym to roku biskup 
żmudzki lhrkvinijus Pekulas wizytował 
parafię kościoła w Krokach. Plebanem 
tego kościoła był Mikalojus DaukSa, 
autor słynnej litewskiej „Postylli”. 
Otóż odnośnie kościoła wizytujący go 
biskup nie miał właściwie zastrzeżeń 
„kościół jest dostatecznie ładny i do­
brze doglądany, chociaż nie jest on ani 
okazały, ani bogaty”, ale — odnośnie 
domu, w którym mieszkał DaukSa — 
biskup zgłosił szereg pretensji, a nawet 
wystosował pogróżki. Bowiem po wizy­
tacji dokonanej w domu plebana 
okazało się, że „znaleziono w nim 
niemało ksiąg uczonych, a pośród nich 
—gramatykę języka greckiego ż przed­
mową Melanchtona, grecką gramatykę 
Mecelera oraz „Adagia” Erazma z Rot­
terdamu”. Wizytator zagroziwszy Dau- 
kSy wysoką grzywną pieniężną zażądał 
spalenia ksiąg zakazanych („Adagia” i

in.) albo „w ciągu 6 miesięcy dostarcze­
nia tych ksiąg jezuitom, żeby te księgi 
poprawili”.

Ulubione miasto 
biskupów

Kroki od najdawniejszych czasów 
były ulubionym miastem biskupów 
żmudzldch. Już w 1421 roku Witold 
Wielki podarował biskupowi żmudz- 
kiemu jedenaście wsi położonych nad 
Niewiażą. Z  biegiem lat biskupi się 
zmieniali, ale niemal każdy z  nich da­
rzył Kroki jakimś osobliwym przywią­
zaniem, a może nawet miłością. Często 
odwiedzał je  biskup J. Tyszkiewicz 
(podarował on m.in. kościołowi kilka 
obrazów oraz cennych relikwii przywie­
zionych z Rzymu, założył tu chrześci­
jańskie bractwo naukowe). Z  kolei bi­
skup J . B ociańsk i z rea lizo w ał 
odbudowę tego kościoła (w 1768 r.), w 
latach późniejszych księża L. Mikonis,
I. Vitkus i I. Vidmantas, dzięki ofiarom 
złożonym przez wiernych, zbudowali tu 
nowy murowany kościół (1897-1908) 
pod wezwaniem św. Mateusza.

Toruński Zakon 
Świętej Katarzyny

Na dziesięć lat przed opisanymi w 
„Potopie” przez Sienkiewicza wydarze­
niami, biskup żmudzki J. Tyszkiewicz 
udał się do Tbrunia (w 1645 roku) do 
tamtejszego Zakonu Sióstr św. Kata­
rzyny i namówił je, żeby przyjechały na 
Żmudź. Był to początek długiej historii 
tego w Krokach zakonu. Historii po­
ważnej, ale i zabawnej jak to w życiu 
nieraz bywa.

Na tę okoliczność biskup żmudzki 
zbudował drewniany kośdół, klasztor 
— i przekazał je siostrom zakonnym, 
nadto — podarował im jeszcze 13 
morgów ziemi. W kilka lat później dary 
te  pomnożył. Król w swoją kolej 
podarował temu zakonowi (w 1652 r.) 
dwie swoje wsie— Śukaićiai i Aleknai- 
ćiai. Biskup Parczewski — przekazał w 
darze „katarzynkom” dwie włoki ziemi. 
Pleban w Krakes, ksiądz Witkiewicz — 
oddał siostrom swój świeżo zbudowany 
dom. Biskup Kazimierz Pac — młyn 
wodny, a nieco później (w1692r.) prze­
łożonej zakonu Dorocie Nagórskiej 
przekazał dużą sumę piehiężną oraz 
materiały budowlane na budowę koś­
cioła zakonu św. Katarzyny.

Tfen zakon utrzymywał szkołę, w 
której uczyło się 12 dziewcząt. Po 
stłumieniu powstania w roku 1831 - 
władze rosyjskie przywłaszczyły zie­
mie klasztoru, ale samego zakonu, O 
dziwo —  nie rozwiązały. Przyczyną 
tego, jak się okazuje; była Święta

Katarzyna, patronka takżecarycyJe- 
katieriny.

Po dzień dzisiejszy krąży jednak w 
Krakes także podanie o tym, że przy­
czyną zachowania tego zakonu był 
...szczęśliwy dzień w życiu cara. W roku 
1831 siostry zakonne, świadome zagro­
żenia, wysłały swego delegata do Rosji, 
do grodu Piotrowego z prośbą o zacho­
wanie ich zakonu w Krakes. Poseł przy­
był do cara już z samego rana i był jako 
pierwszy w kolejce na audiencję. Tfej 
nocy carowi urodził się syn i car złożył 
śluby, że z tej szczęśliwej okazji każde 
żądanie pierwszego o świcie petenta 
będzie spełnione. W taki to sposób za­
kon w Krokach ocalał. I chociaż po 
powstaniu w roku 1863 przeżywał on' 
różne „dyplomatyczne” represje ze 
strony władz carskich— przetrwał róż­
n e burze dziejowe także po pierwszej 
wojnie światowej (rozwijał aktywną 
działalność charytatywną, wychowaw- 
czą).

Kroki — 
nowo-stare miasto

Dzisiejsze Kroki są miastem z im­
ponującym współczesnym akcentem 
architektonicznym. Starówka w Kro­
kach — to zaledwie parę zabytkowych 
gmachów ocalałych w ostatnich dwóch 
wojnach (pierwsza wojna światowa 
zniszczyła Kroki niemal doszczętnie). 
Do tych to ocalałych gmachów (a nie 
odwrotnie) dostrojono cały współczes­
ny kompleks architektoniczny (na 
zajęciu — jego fragment). Autorem 
tegO' projektu jest rodowity kiejdań- 
czyk Kęstutis Żalnieris. Stare gmachy 
na Starówce oddano na użytek apteki, 
karczmy myśliwskiej i szkoły muzycz­
nej. W sercu miasta, pośrodku Rynku, 
uwagę zwiedzającego przyciąga studnia 
stylizowana na wzór średniowieczny.

Plinkaigalis, Śukaićiai 
— konie w bursztynowych 

ozdobach
Służyli zaś wszyscy laudańscy w 

chorągwi starego Herakljusza Billewi- 
cza; więc bogatsi jako towarzysze, na 
dwa konie, ubożsi na jednego, najuboż­
si w pocztowych. W ogóle szlachta to 
była wojenna i w zawodzie rycerskim 
szczególnie rozmiłowana.

W  pobliżu Krakes jest wieś Plinkai­
galis — obiekt w ostatnim dziesięcio­
leciu będący niejako „oczkiem w gło­
wie” litewskich archeologów. Odko­
pano tu cmentarz z okresu neolitu oraz 
wieków późniejszych. Ustalono szcząt­
ki zwłok ludzkich, jak też... końskich.

..A  więc— końskie cmentarze. Je­
den z takich właśnie odkopano także we 
wsi Śukaićiai, w dwóch kilometrach od 
Krakes. Było tu przedtem wzgórze, na 
którym stała chłopska zagroda. I sta­
łaby długo, gdyby „coś kogoś nie tknę­
ło”. Po rozkopaniu wzgórza znaleziono 
tu doły— 12, w których grzebano ludzi 
i — 20, w których grzebano konie. Zna­
leziono też około 300 przedmiotów —  
odświętnych ozdób, będących ówcześ­
nie nieodzownym elementem w cere­
moniale grzebania zmarłych. Zwróco­

Uwaga! Konkurs 
„Henryk Sienkiewicz l Trylom

 | Jak już informowaliśmy, 32 od- 9. Stanisław Mik*
pow iedzi wptynęty n a  zorganizow a- 1 0 .
ny przez nasz dzienniki radio „Znad 
Wilii” Konkurs pod hasłem „Henryk 
Sienkiewicz i Trylogia”. Juzy kon­
kursu w składzie:

Tadeusz Bujnickl — profesor 
katedry filologii polskiej na UW 
(prezes jury, Maria NIedźwiecka i 
Halina Turkiewicz (wykładowczynie 
polonistyki na Wileńskim Uniwersy­
tecie Pedagogicznym), Ludmiła S lę­
kać ka (polonistka Wileńskiej Szkoły 
im. Adama Mickiewicza) oraz profe­
sor Jan Widacld (ambasador RP w 
Litwie) do półfinału i finału Konkur­
su wytypowały następujące osoby:
1. Regina Węcldewicz 41 pkt
2. Jerzy Baranowski 38,75 pkt 
i  Elwira Mazur 38 pkt
4. Marian Kryłowicz 37 pkt
5. Alfred Anuszkiewicz 36,5 pkt
6. Regina Suchodolska 36 pkt
7. Alfreda Tomaszewicz 36 pkt
8. Wanda J uchne vi£ ie n i 35 pkt

12. Lila Slukk

14 Dwrnu
1*.AUna M ija,!,, R  
16. Antoni A n d n ^ / T * *

18. Bronisław Rr.ru
19. Bogdan Soblau fcP

21. Romuald Ki
2Ł

Wymieniana ,
azone aą o
m arcbr.ogodŁ U  ^ S ,  
szkoły Im. Ad,
(WHno, ul. Kiuopu J S  
dworca), gdzfc
pM tlno ł konkursu.

Życzymy powoda^ 
Redakcja .Kuriera

no uwagę, iż w niektórych dołach — 
grzebano po 1 koniu, w innych — po 2. 
Konie stosownie ozdobione (osobliwie 
—  głowa, nozdrza) grzebanow dołach 
o  formie prostokątno-owalnej długości 
55-98 cm. Oprócz takich ozdób, jak 
broszki, janczary, konie dekorowano 
także koralami z bursztynu. W więk­
szości — konie leżały w pozycji klę­
czącej na przednich nogach, z głową 
wciągniętą w klatkę piersiową. Z  cmen­
tarzy, na których grzebano zmarłych 
ludzi, znaleziono tu również i inne, z 
okresu chrześcijańskiego (XV-XVI 
w.w.). Zwłoki ludzkie w tym czasie nie 
poddawano już kremacji, niemniej — 
współczesne znaleziska świadczą o tym, 
że nie odżegnywano się wtedy jeszcze 
od obrządków pogańskich. Zmarłych 
grzebano razem z ich narzędziami pra­
cy — orężem, toporami, rekwizytami 
bytowymi (garnki z gliny, sakiewki ze 
skóry, srebrne broszki, pierścienie i 
in.). Obok tych przedmiotów znalezio­
no także kości ptaków (świadectwo 
„dokarmiania” dusz zmarłych). Szcze­
gół zwracający osobliwą uwagę: zmar­
łych układano do grobów głową ob­
róconą i}a wschód...

W Poswoj tach 
(PaśuSvis) — w dawnym 

folwarku babki 
Marszałka Piłsudskiego

Każda ze wsi (okolic) położonych 
w pobliżu Kroków może być przedmio­
tem dużego zainteresowania historycz­
nego. Szczególną uwagę Polaka zwrócą 
oczywiście Poswoj ty (PaSu§vis) wspo­
mniane także w Sienkiewiczowskim 
„Potopie”. W Poswojach mieszkała 
babka Józefa Piłsudskiego — Teodora 
Piłsudska. Była właścicielką folwarku.. 
Za własne pieniądze zbudowała tu 
drewniany kościół. Są na ten temat 
także inne o p in ie  — że rodzina

f̂o»Znaifyn
Piłsudskich przeniósh In, 
k ap licę  ze  swego dwo™ 
m ieszk a ła  wcześniej; mę 
dwór był w Pojolu (hjiaJaT?
d z i łd o d e c ,ja k z ty m » 1pra” J  
fak tem  pozostaje j e d n a j  
M arszalka PoUld, T Ł o d o o J  
j o t  pochowana j e d n a k , ^
Pojeslu. W Pojeslu TŁoda, 
mieszkała do roku 1857 
przeniosła się do PoswojL 

Wcześniej dwórw 
należał do Zaborskich. Wiążê , 
ciekawa historia o_ pop 
Zaborskiego zbrodni w rob l|n
którym stanęły tu wojibana
skiej. Ponoć oficerowie (idu 
annii ukryli w dworskim świnki 
trofeum — skrzynię z bajeaęi—  
bami. Zabcnski dowiedziawszy ś | 
postanowił się wzbogacić. 7/^ 
(oficerów) uraczył parana bera 
wódki, podpalił swireń, )̂^?©-  ̂
uprzednio ową skrzynię ze ik* 
Spłonęło wtedy niemało GbmC 
żołnierzy. Zaborski rczbodoniN 
nabywał wciąż nowe bogactw. Aa 
cierpiał na wyrzuty sunaeniL Nij 
prośbę w tym samym miejscu, (tei 
kiedyś ćwireń, syn Zaboobpmi 
pomnik ku czci Świętego AattŃp 

Tkt to stanął w Passcjbd^
Antoni z Dzieciątkiem wrtfi 
— 2,5 metra wysokości —z* 
napisem: „Iszkurpalrilobłogrifii 
bus itin garbe Diewa—1895-Hfl 

Do Poswoj t od Krokó»jd' 
do Pojesla—8 km-Najlep̂ 15 
te okolice w Iede albo zimą 0
ktura Kroków w pejzaa
wyjątkowo przejrzysta).

AWdiB 
(Zdjęcia —  i  pij"*****0  

wum aatorłd)
Krakśs, PaŚuSws,
Pajiesiis na Żwuds

Punkt widzenia
„Dajcie wody moralnej.

iko się żyje.
dzie.Nięolę|.kl<iH»“ ^ -
my złe myfii T ^  ■
lek.
kami tego, jak o M ^ Jt^
J iu m o r u l i^ ^ ^ ^ ^ ^ ^

Dziś życie nie pieści wielu miesz­
kańców Litwy i biada tym, którzy rzu­
ceni do wody nie umieją pływać.- Dla 
każdego katolika najważniejsze jest, 
aby szukając ratunku nie tracił człowie­
czeństwa.

Kiedy jest mi bardzo trudno, biorę 
do rąk najlepsze książki W. Reymonta 
i E. Orzeszkowej, które rozjaśniają mo­
je  dni, pomagają inaczej spojrzeć na 
drobne i marne sprawy żyda.

Wszelkimi sposobami usiłuje się 
dópomóc biednemu człowiekowi. Otóż 
niedawno byłem świadkiem tego, jak 
chodzi po domach wyznawca Kriszny, 
proponuje kupić lekturę „najprawdzi­
wszej z wiar”. Nie chcę tu mówić o . 
wpływie, jaki wywierają wdzierające się 
do naszego kraju nietradycyjńe religie 
ze wszystkimi ich odgałęzi eniamf i— 
każdy swobodnie wybiera, co mu bar­
dziej odpowiada. Ale równocześnie 
przecież wszyscy jesteśmy świadkami 
wzrostu sadyzmu, zwłaszcza wśród 
młodego pokolenia obywateli, coraz 
rzadsze są imprezy dobroczynne. A jest 
to również pomóc ludziom, którym cię-

ko jedną sylabę *
brzmienie, apncdei
O tó ż  w  bufecie 
krctmewpizycbodni*-

. . .  . ńfinrtJSH*' 1

I moralnej—"
Bu

Moliku b u t e S g M S f  
się zastanowiłeś ■». 
n a m y ś l - g d y P ^ j ^  
wiała twoja 
płynu i od raz**
czasu minie, aleD ^tfii#

W0daZÓ5̂ » Jkonkurencgi-^T^pW , 
rozgałęzionej gg|§

j a k w b l ^ W ^
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Wysokość opłaty skarbowej
uii oi«yn,,'*,k,,1lt*

^  .[Lików z pyunl*ml o 
'^ • f u S u g ln o t tr W n l. .

i»l o pod«ni» **- 
"  optaticH

Pil I opłftoch
r 0 niektórych
L ^hn iiaeście j. Decyzją nr

aprawiadliwości RL z 
K f l l  r. zostały zalwier- 
S l p  stawki opłat skar- 
Jadokonante czynności no- 
JtAwi* za potwierdzenie 

„okupni^aprzedazy daro- 
? „winianie, wynajmie domu, 
g I  . domku działkowego 

H  rodzicom, dzieciom,
, braciom i aiostrom należy 

i  e litów. Jeżeli zaś taką 
-zawiera się nie z członkami 
1 12 osobami prawnymi lub 

to należy uiścić opłatę 
i  wielkości 2 proc. waka- 

,  umowie wartości mienia. W 
L d  zawarcia umowy o wy- 
|  ̂ ruchomości za podstawę 
Ląę Mnę droższego obiektu. 

Cuzyklad, właściciel dużego 
a pod Wilnem zdecydował wy- 
d  go na trzypokojowe mieszka- 

Ućwcz&s opłatę za usługę nota- 
Łraicza się w wielkości 2 proc. 
p̂ ry właśnie domu, nie zaś miesz-

jc potwierdzić u notariusza 
ę o kupnie-sprzedaży, daro- 
i samochodu swoim bliskim 
i  lj; małżonkowi, rodzicom, 
m należy zapłacić 7 litów. Na­

rt u  przekazanie samochodu 
■ Mobom fizycznym lub praw- 

-ł płaci się 1 proc. od wartości 
jfj w umowie, lecz nie mniej 
liw. Popularne jest teraz za- 
* pożyczek. Właśnie za pot- 

Nzania u notariusza umowy 
Pńny 0,5 proc. wartości wskaża- 
jja wwwie. U notariusza można 
|b  zawrzeć umowę d podziale 
Nwipólnie zdobytego w związ- 
HpMaklm, Płaci się za to 1 proc. 
F*ny całego dzielonego mienia. 
I ł  PyWi dotyczy spraw spad* 
Tth. Za potwierdzenie testa- 

kzeba zapłacić od 5 do 10 
°d tego, czy testament 

bezpośrednio w biu- 
w domu. Oplata skarbowa 
świadectwa, potwierdza­

l i  własności na dziadzi- 
wartość nie 

, llt4w »t®nowi 0,5 
"  |^y. Jażel! natomiast war-

^ eg o  w spadku mie-

73,34 I 103.8 FM

K i * * 1 WMii" codziennie
P°zycje progra- 

T*' W ^°raac>i"y: od 6.00 do

'W a?i „'P-00-23^ .

nia przekracza tę aumę, to  bliscy 
krewni: małżonek, rodzice, dzieci, 
wnukowie, bracia i siostry za  otrzy­
manie takiego dokumentu powinni 
zapłacić tylko 6 litów, a  inne osoby—
1 proc. od wartości dziedziczonego 
mienia, ale nie mniej niż 10  litów.

Ostatnio dość często notariusze 
zatwierdzają różnego rodzaju upo­
ważnienia. Jeśli osoba.upow ażnia 
małżonka, dzieci, siostry lub braci 
rozporządzać się jej mieniem, to pot­
w ierdzenie takiego upoważnienia 
kosztuje 4 lity. Z kolei za  upo­
ważnienie, które się daje innym oso­
bom, płaci się 10 litów. W biurze no­
tarialnym może być sprawdzona i 
potwierdzona zgodność tiumaczenia 
dokum entu z  jed n eg o  języka na 
drugi. Kosztuje to  0,5 lita za atronę 
tekstu. Za potwierdzenie zgodności 
oryginału z kopią płacimy też 0,5 lita 
od strony. Za otrzymanie notarialnie 
potwierdzonego duplikatu (kopii) 
dokumentu płacimy 2  lity.

Opłata za  dokumenty o potwier­
dzeniu umowy o  przekazaniu ziemi 
prywatnej małżonkowi, dzieciom, ro­
dzicom, wnukom, braciom i siostrom 
wynosi 10 litów. Natomiast, gdy zie­
mię p ry w a tn ą  w ydzierżaw iam y 
innym osobom fizycznym lub praw­
nym musimy uiścić opłatę skarbową 
wielkości 2  proc. od sumy wskazanej 
w umowie. Podpisując umowę o kup- 
nie-sprzedaży ziemi od państw a 
płacimy 3 lity. Gdy wydzierżawiamy 
ją  od państw a — też  za  umowę 
płacimy 3 lity. Natomiast, gdy wy­
dzierżawiamy grunta od osób pry­
watnych, to  potw ierdzenie takiej 
umowy kosztuje 10 litów. Porady 
prawne u notariusza kosztują od 1 do 
3  litów.

Warto wiedzieć, że idąc do nota­
riusza można mieć ze sobą  już goto­
wy napisany dokum ent B ądi to tes­
tam en t, um ow a, upow ażn ien ie , 
podanie. I chodzi tylko o jego pot­
wierdzenie, to właśnie będą takie 
ceny, jak wyżej wskazałam. Nato­
miast, gdy prosimy notariusza napi­
sać te samei dokumenty, to wówczas 
dodatkowo płacimy: za  testament od 
0,5 litów, za  umowę — od 1 do 4 
litów, za  upoważnienie, podanie — 
od 0,5 do 1 lita. Przepisanie doku­
mentu na maszynie kosztuje 0,5 lita 
za  stronicę tekstu m aszynowego. 
Notariusz na prośbę klienta może 
zażądać od urzędu lub organizacji 
potrzebny klientowi dokum ent Klient 
będzie musiał zapłacić 3 lity za  jeden 
dokument

Uwaga, od opłaty skarbowej w 
biurze notarialnym a ą  zwolnione 
osoby, które przekazują swoje mie­
nie organizacjom dobroczynnym, a 
także o so b y  w ystaw iające upo­
ważnienia na otrzymanie za  nich 
emerytury, zasiłku lub alimentów. Od 
opłaty skarbowej mogą być zwolnio­
ne też i inne osoby, które napiszą 
podanie i wskażą ważne ku temu po­
wody.

Tyle o  opłatach za  usługi nota­
rialne.

Uchwałą rządu RL nr 42 z dnia 
25.01.1994 r. zo sta ła  zm ieniona

1030,1X30,
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wcześniejsza uchwała nr 164 z dnia 
12.03.1993 r. „O opłacie skarbowej”. 
Dotyczy m.in. dowodów osobistych. 
A więc, osoby, otrzymujące paszport 
w trybie ogólnym płacą 7 litów, zaś 
16-latki oraz osoby w wieku emerytal­
nym i więźniowie polityczni, zesłańcy 
płacą tylko 2 lity. Natomiast, jeśli 
chcemy otrzymać paszport w trybie 
przyśpieszonym, tzn. w ciągu 3 dni 
roboczych zaipłacimy 100 litów, a  w 
ciągu 7 dni — to będzie kosztowało 
50 litów. Jeśli paszport zgubimy, to 
w y d a je  e ię  n am  ty m czaao w e  
z a św iad czen ie , z a  które trzeb a  
zapłacić 1 lit Jeśli osoba, ubiegająca 
się o nowy paszport udowodni, że 
paazport u niej akradziono, to za 
nowy zapłaci tylko 3 lity, a  jeśli nie, 
zapłaci 30 litów. Otrzymując nowy 
paszport w związku ze zmianą naz­
wiska lub imienia, a  także po wy­
gaśnięciu terminu płacimy za  nowy 7 
litów. W przypadku, gdy paszport nie 
n a d a je  a ię  d o  użytku, z a  nowy 
płacimy 10 litów. Jeżeli się skończą 
kartki przeznaczone na wizy za  nowy 
paszport zapłacimy 20 litów.

Uchwałą rządu RL nr 91 z dnia 
8.02 1994 r. przewidziany jest tryb 
wydawania paszportów i dokonanie 
czynności z zakresu metrykacji cywil­
nej za  granicą. Osoba, mieszkająca 
w Estonii, Łotwie, Rosji, innych kra­
jach WNP, Mołdowie, Gruzji, Azer­
bejdżanie za  dowód osobisty obywa­
tela RL będzie musiała zapłacić 5 
dolarów, a  osoba, mieszkająca w 
innych państwach — 20 dolarów. A 
jeśli obywatel Litwy rejestruje zwią­
zek małżeński za  granicą i weźmie o 
tym zaświadczenie w wydziale kon­
sularnym RL, to zapłaci 100 dolarów, 
zaś rejestracja rozwiązania związku 
małżeńakiego i wydania dokumentu
0 tym —  200 USD. Paszporty dyplo- 
m a ty c z n e  RL s ą  w y d a w a n e  
bezpłatnie. Chcąc załatwić doku­
ment, potwierdzający prawo na za­
chowane obywatelstwo RL oaoba, 
mieszkająca w Estonii, Łotwie, kra­
jach WNP, Gruzji, Mołdowie, Azer­
bejdżanie, zapłaci 2  dolary, a  osoba 
mieszkająca w innych państwach — 
10 dolarów. Za zrzeczenie się obywa­
telstwa RL płaci się odpowiednio 50
1 100 dolarów.

P o lic ja  drogow a też  pob iera  
wyższe opłaty. Za otrzymanie numeru 
rejestracyjnego na samochód trzeba 
zapłacić 20 litów, natomiast paszport 
techniczny wozu lub tzw. talon kosztuje 
5 litów. Za przegląd techniczny samo­
chodu musimy teraz płacić 8 litów. Pa­
miętajmy, że wymienione stawki mogą 
ulec zmienie, bo są czasowe. Przy okazji 
nadmienię, że ostatnio decyzją Sejmu 
RL z dnia 20.01.1994 r. zostały uzu­
pełnione przepisy, dotyczące trybu wy­
dawania paszportów obywatela RL. 
D otyczą nastolatków , którzy nie 
ukończyli 16 la t  Jeśli wyjeżdżają za gra­
nicę, to otrzymując paszport, płacą 2 
lity. Jest ważny ten dokument 5 lat.

Leonarda
JURQIELEWICZ-aUREVIĆIENĆ,

prawnik

Pamięci Kolegi
Przeżył długie, pełne zmagań życie. 

Życiorys Jego — to karta historii Wi- 
leńszczyzny, historii Litwy i Białorusi. 
Na Jego szlaku życiowym przez prawie 
10 lat (lata sześćdziesiąte) znalazła się 
również nasza redakcja. Aleksander 
Stefanowicz był kierownikiem do 
spraw organizacyjnych — a to znaczy, 
że sprawy kontaktów z Czytelnikami, 
prenumeraty dziennika były mu bliskie 
nie tylko z obowiązków służbowych, ale 
też z Jego umiłowania ludzi, umiejęt­
ności obcowania z nimi. W naszej re­
dakcji był tym ogniwem, który łączył • 
Polaków Litwy z Polakami Białorusi, 
choć wtedy tak otwarcie o  tym się nie 
mówiło. Informował Czytelników o 
tym, co się dzieje w Oszmianie, Jego 
rodzimych Holszanach, Wołożynie, 
Smorgoniach, Mołodecznie, Grodnie. 
Właśnie z tymi miejscowościami w Za­
chodniej Białorusi związany był Jego 
życiorys z lat młodości.

Będąc już na emeryturze, gdy tylko 
zdrowie dopisywało przynosił do re­
dakcji swoje wspomnienia z tamtych 

] lat.

Zmarł wczoraj w 90 roku życia, po­
zostawiając w smutku wdowę Eleono­
rę, syna Ernesta. Podzielamy ból utraty 
całej Rodziny.

Cześć Jego pamięci!

Współpracownicy 
„Kuriera Wileńskiego"

TELEW IZJA
CZWARTEK, 3  MARCA 

LTV
730 — Program. 735 — Audycja 

inform. 8.00 —  Wiadomości w jęz. 
franc. 8.25— Wiadomości w jęz. niem. 
8.50— Program eduk. w jęz. niem. 9.05
— 935 — Lekcje ewidencji buchalte- 
ryjnej. 18.00 — Dziennik. 18.10 — 
Dziennik BBC 18.40 — Wiadomości 
(ros.). 18.50 — Filmy a nim. dla dzieci. 
19.30 — Narodowe skarby Japonii. 
19.55 — Studio katolickie. 20.25 — 
Sześć kontynentów. 21.00 — Panora­
ma. 2135— Kawiarnia Konrada.2235
— Serial „Niespokojna służba”.23.15
— Dziennik wieczorny. 2335 — Cd. 
serialu.

BAŁTYCKA TV
18.00 — Program TVP. 20.00 — 

Wiadomości. 20.05 — Wyprawa na 
łono przyrody. 2035 — Koncert or­
kiestry „Trimitas”. 2130 — Nie szukaj 
słowa w kieszetir. 22.00 — Mój kraj. 
Książki mają własny los. 2230 — Wia­
domości Bałtyckie. 22.45 — Przegląd 
koszykówki. 23.00 — Film fab. „Asy- 
lum” (Anglia).0 3 5 — 2.20— Program 
TVP.

TELE-3
7.00 — Dziennik CNN. 730 — 

Lekcja jęz. ang. 7 3 3 — Dziennik Tele-
3.7.40— Muzyka. 8.00— Sport i aero­
bik. 830 — Filmy anim. 10.00 — Mu­
zyka. 11.00 — Film „Santa Barbara". 
12.40,14.57 — Lekcja jęz. ang. 15.00 
— Filmy anim. 16.00— Muzyka. 17.00
— Uniwersytet Bałtycki. 1830 — Pro­
gram  z Poniew ieża. 19.00 — 
Najświeższe wiadomości. 19.20—Lek­
cja jęz. ang. 19.25— Drobnostki. 1930 
— Film „Santa Barbara".20.25— Wit­
ryna. 20.35 — Wiadomości Tele-3.
20.40— Dziennik CNN. 21.10 — Mu­
zyka. 21.20 — Lekcja jęz. ang. 21.25 — 
Swoboda wyboru. 22.15 — Film. Ó.Ó5
— Lekcja jęz. ang. 0.10 — Muzyka.

WARSZAWA
10.00 — Wiadomości. 10.15 — 

Mama i ja. 1030 — Domowe przed­
szkole. 10.55 — Porozmawiajmy o 
dzieciach. 11.05 — „Policjanci z 
Miami” (23 — ost.) — serial prod. 
USA. 11.55 — Muzyczna Jedynka.
12.00 — Kwadrans na kawę. 12.15 — 
„Videofashion” — program o modzie. 
12.40 — Smoczek czy grzechotka?
13.00 — Wiadomości. 13.15 — Maga­
zyn notowań. 13.45 — Program dla 
dzieci. 1430— 16.55—Telewizja edu­
kacyjna. 17.05—  Program dla dzieci.
17.50 — Muzyczna Jedynka. 18.00 — 
Teleexpress. 18.20 — Miliard w rozu­
mie — teleturniej. 18.45 — Antena. 
19.05 — „Zmagania z grypą" (2) — 
film dok. prod. kanadyjskiej. 1930 — 
Znaki czasu — magazyn katolicki.
20.00 — Tęczowy Mini-Box. 20.10 — 
Wieczorynka. 2030 — Wiadomości.
21.00 — Bilans — magazyn rządowy.
21.20 — „Policjanci z Miami” (23 — 
o st)  serial prod. USA. 22^0—Debata 
Jedynki. 23.05— Dwóch takich... z ka­
baretu „Klika" — program satyryczny.
23.25 — „Pegaz” — magazyn kultural­
ny. 24.00— Wiadomości gospodarcze. 
0.20— Gorąca linia. 0 3 0 — Muzyczna 
Jedynka. 035 — Siódemka w Jedynce.
1.20 — To lubię.

OSTANKINO 
5.20 — Gimnastyka poranna. 530 

— Poranek. 7.45— Przegląd rynku nie­
ruchomości. 8.00 — Wiadomości. 8.20
— Film anim. 830 — Film „Po prostu 
Maria”. 9.20 — Piłka nożna. 10.10 — 
Do lat 16 i więcej. 10.50 — Ekspres 
prasowy. 11.00 — Wiadomości. 11.20
— Film „Goriaczew i inni”. 14.00 — 
Wiadomości. 14.25 — Przedsiębiorca.
15.20 — Film anim. 15.50 — Koncert. 
16.10 — Do lat 16 i więcej. 16.50 — 
Technodrom. 17.00 — Wiadomości.
17.25 — Labirynt 17.50— Dokumen­
ty 1 losy. 18.00— O pogodzie. 18.05 — 
Film „Po prostu Maria”. 18.55 — Pa­
norama filmowa. 19.40 — Dobranoc, 
dzieci. 20.00 — Wiadomości. 2035 —

O pogodzie. 20.45 — Loto „Milion”. 
21.15—Film „Królewskie polowanie”.
22.25 — Ekspres prasowy. 22.35 — 
W iadom ości. 22.45 — Film 
„Królewskie polowanie”. 24.00 — 
Piłka nożna.

PIĄTEK, 4  MARCA 
LTV

730 — Program. 735 — Audycja 
inform. 8.00 — Wiadomości w jęz. 
franc. 8.25— Wiadomości w jęz. niem.
8.50 — 9.10 — Program eduk. w jęz. 
ang. dla dzieci. 18.00 — Wiadomości. 
18.10— Dziennik BBC 18.40— Wia­
domości (ros.). 18.50 — Program dla 
dzieci. 19.30 — ROZMOWY WI­
LEŃSKIE. 20.10 — Album rodzinny. 
2035 — Reportaż S. Pabedinskasa. 
21.00—  Panorama. 2135 — Serial 
„Policjanci z Miami”. 22.25 — Aleja 
Wolnośd. 22.45 — Wieczory. 23.15 — 
Dziennik wieczorny. 2335 —• Studio 
MT. 0.20— Program sportowy. Koszy­
kówka.

BAŁTYCKA TV 
18.00— Mistrzostwa w koszykówce. 

1930 — Na ekranie Charles Chaplin.
20.00 — 235 — Program TVP.

TELE-3
7.00 — Dziennik CNN. 730 — 

Lekcja jęz. ang. 733.— Wiadomości 
Tele-3.7.40 — Muzyka. 8.00 — Filmy 
anim. 10.00 — Muzyka. 1035 — Film 
„Dyżurna apteka”. 11.05 — Film 
„Santa Barbara”. 11.55,1437 — Lek­
cja jęz. ang. 15.00— Filmy anim. 16.00 
— Muzyka. 17.00 — Program sporto­
wy. 18.00 — Film dok. 1830 — Serial 
„D yżurna a p te k a ” . 19.00 — 
Najświeższe wiadomości. 19.20— Lek­
cja jęz: ang. 19.25— Wiadomości Tele- 
3.1930— Audycja muzyczna. 20.00— 
Program dla dzieci. 2030 — Kronika
02. 20.50 — Film „Skrzyżowanie Ko- 
vingtona”. 21.40 — Ogłoszenia TV.
21.45 — Rowerowe show. 22.05 — Vi- 
deokaukas. 0.1Ó— 5 piosenek. Ó3Ó— 
Lekcja jęz. ang. 035 — Film.

WARSZAWA 
10.00.— Wiadomości. 10.15 — 

Mama i ja. 10.25 — Domowe przed­
szkole. 11.00— „PaniBaptiste”—film 
fab. prod. franc. 1235 — Muzyczna 
Jedynka. 12.40 — Reportaż. 13.00 — 
Wiadomości. 13.15 — Magazyn noto­
wań. 13.45 — Dla dzieci: „Ciuchcia”. 
1430 — 16.55 — Telewizja edukacyj­
na. 17.05 — Dla dzieci: „Ciuchcia”.
17.50 — Muzyczna Jedynka. 18.00 — 
Teleexpress. 18.20 — „Automania” — 
magazyn motoryzacyjny. 18.40 — 
„Tata, a Marcin powiedział...”. 18.00— 
Randka w ciemno— zabawa ąuizowa.
19.45 — W kraju Zulu Gula — pro­
gram satyryczny. 20.00 — Wieczoryn­
ka. 2030 — Wiadomości. 21.15 — 
„Exodus” (1) — film fab. prod. USA 
23.05— Zawsze po 21-szej— magazyn 
reporterów. 24.00 — Wiadomości. 
0.15— Gorąca linia. 0.25— Muzyczna 
Jedynka. 03 0 — „Osgood”— film fab. 
prod. USA 2.00 — Dizzy Gillespie i 
jego zespół.

OSTANKINO
5.20 — Gimnastyka poranna. 530 

— Poranek. 7.45— Film anim. 8.00— 
Wiadomości. 8.20 — Film dla dzieci 
„Zegar kapitana Enrico”. 935 — 25- 
iecie orkiestry. 10.20— Ameryka z M. 
Taratutą. 10.50 — Ekspres prasowy.
11.00 — Wiadomości. 11.20 — Serial 
„Goriaczew i inni". 14.00 — Wiado­
mości. 14.25— Brydż. 14.45— Kroni­
ka biznesu. 14.55 — Biznes. 15.10 — 
Film anim. 1535 — Film dla dzieci 
„Zegar kapitana Enrico”. 16.50 — 
Abecadło prywaciarza. 17.00 — Wia­
domości. 17.25 — Wiadomości kultu­
ralne. 1735— Człowiek i prawa 18.00
— O pogodzie. 18.05— Ameryka z M. 
Taratutą. 1835 — Pole cudów. 19.40
— Dobranoc, dzieci. 20.00 — Wiado­
mości. 2035 — O pogodzie. 20.45 — 
Film „Niebezpieczne zadanie”. 22.15
— Człowiek tygodnia. 2230— Akade­
mia. 23.00 — Wiadomości 23.10 — 
Ekspres prasowy. 23.20 — Koncert.

EKRANY
PERGALĆ — „Uniwersalny 

żołnierz” (USA) — o 12,13.55,15.50, 
17.40,1930.

LIETUVA — „Legenda o dlno- 
zaurze-2” (Japonia)— o 12,14,16,18, 
20.

YILNIUS — „Burzyciel” (USA) 
— o 11,13.10,15.20,1730,19.45. W 
foyer — kiermasz — od 1030 do 20.

HELIOS— I sala-—„Dzika orchi­
dea** (USA) — o 10.50,12.40, 14.40, 
1630,1830,2030. II sala „Twierdza” 
„Więzienie przyszłości** (USA) — o

11.10,1150,1430,16.10,1930. „Bądź 
mężczyzną” (USA) — 17.50, „Tak po- 
stępqją wszystkie kobiety** (Włochy) o 
.21.10.

YINGIS — „Policjant-karacbta” 
(USA)—o 1430,1830, „Faraonowie- 
krwiopijcy ze Spltsburga” (USA) — o 
1630,20.

AUŚRA — „Idealna para** 
(Rosja) — o 1030,11.50,13.10,1430, 
18.20,19.40; 5 ,6.III — o 1030,13.10, 
1430, 18.20, 19.40. „Dusza- moja” 
(Indie, 2 s.)— o 15.50.5,6.111— „Por­
wanie w Tiutiurlistanie” (Polska, dla 
dzieci) — o 11.50.
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Makarony
0,5kg1,97Lt.

Unde Beris 
350g 5,99 Lt.t.

Coca-Cola Cukier
1 0,33 I 1,55 Lt. fcuKrun 1 kg 1,78Lt.

Sól
1 kg 0,63Lt.

Kawa 
1 100g 1,5 Lt.

Po raz pierwszy 4-5 marca na Litwie na rockowym festiwalu

„KAZI U K O  B LIU Z A S  ’94”
polskie zespoły

BUDKA SUFLERA 
i NOCNA ZMIANA BLUESA

oraz
CROSSROADS i JlMrA BJ1I03A (Rosja) 

REBEL (Łotwa)
KOLUMBUS KRIS (Estonia) 

ROJAUS TUZAI (Litwa)

Pałac Związków Zawodowych o godzinie 18.00.
Bilety do nabycia w kasach pałacu i filharmonii.

Sponsorzy: RgSPUBLIK\
Znad Wilii

Radio 73.34 / 103.8 FM Ai
R A D IJO  S T O T IS

(Żam. 197)

SKUPUJEM Y ZhOTO, PLATYNĘ 
ROZLICZAMY SIĘ OD RAZU!

Pracujem y każdy dzień ófl godz. 9  do 20 . 
Vrub|evskio 2 , koło placu Katedralnego, 

VilniuSi tel. 22 7017

KALENDARIUM
*  C z w artek  (3 .I II )  j e s t  62  

dniem  1994 r. D o  końca roku 303 
dni.

*  Z n ak  Zodiaku —  Ryby.
*  Imieniny. Budzisława, Kune- 

gundy, M artyny, Tycjana.
*  W sch ó d  S ło ń c a  —  7 .06 , 

zachód —  17.56. Długość dnia 10 
godz. 50 min.

*  Księżyc. O statnia kwadra o 
18 godz. 54 min.

POGODA
Litewska Służba Hydrometeo­

rologiczna przewiduje na 3 marca 
zachm urzenie, krótkotrw ałe 
opady, wiatr północny, umiarkowa­
ny. Temperatura 3 ~  5 stopni 
mrozu.

W  ciągu następnych dwóch dni 
nieduże lokalne opady śniegu. 
Temperatura w nocy 7 -  12, w 
dzień 1 - 6  stopni mrozu.

Uwaga!

W księgami "Aura” (al. Giedymin 
są jeszcze do nabycia bilety narln~) 
konkursu"M iss Polka Litwy*)*, 

Wśród publiczności zostanie 
- rozlosowana atrakcyjna nagród

Serdecznie ap n ^

3 marca 1994,

p i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i n i i i i i i i i i m ,

ZAPRASZAMY!
Serdecznie zapraszamy do udzlsh, 
w  tradycyjnym kiermaszu ludowym

„KAZIUCZEK
ŃIEMENCZYŃSKr,

= który odbędzie się 5 marca br. na ulicy Śwlęcla'
S Początek o godz. 10.00.
■ W programie są przewidziane:
S  — sprzedaż wyrobów ludowych,
5  — sprzedaż pieczywa, szaszłyków lip.

— występy zespołów twórczości amatorskiej.
M«ro,twom.KiWlWt.

  __

I  FIRMA KUPUJE 
CZEKI 

|  INWESTYCYJNE.
Yilnius. Poczta główna; Jus* 

i  Unlśkią 62a, sklep „Świat Dziec- 
| ka”, teL 22-89-20, 65-26-18, 61- 
\ 74-00.

(Zam. 212)

Sklep jubilerski
„PERLAS”
kupuje i sprzedąje* 
wyroby Jubilerskie, skupu­

je  dolo, platynę, ordery Lenina, 
pallad, srebro techniczne.

Rozliczamy się: Yilnius, 
Naugarduko 30, teL 26-15-56.

(Zam. 206)

I  OKAZJA!
j; .PRZYJACIÓŁKA', ,pte
|] RAMA', .KOBIETA I 

innacza>QpiamiłPni.»n̂  
£  *» »«>>V=I» ■
K n u ”,whol1uHnoR^dun̂ | 
»  le ń s k ie g o  {R in k lin a  SD)

;< dzia ło  r e k in y  .Kurim 

skiego”, pokój 111A.

Stale 
we wtorki i piątki 

wyjazdy 
DO WARSZAWY, 

a  także co poniedziałek 
— wyjazdy 

/  .V  DO MOSKWY. 
Vi|nius, teL 77-16-4Ł 

(lur,m

DROG O SK UPU JEM Y 
C Z E K I INW ESTYCYJNE 
Yilnius, K a lv ą r|ji| 62 (vis a vis 

rynku), tel. 73-21-72 od godz. 9 do 
17.

(Zam. 119)

.ff im im u iiu iiu i iu u iiH ff i  

«  RKDAKCJA„VILNlV
ZATRUDNI I  

pracownkz&ę pK 
•J z komputerem. WjtmjuuĴ
■  znąjomość jęzjk* pokkkj*
S VHnłus,ld.42-7Ml,«H'<

ptt?20!
wkiUllUiitUttiiUUSMB&

SPRZEDAM 
stołową UDhrerealss &  

„Umielec”.
Yilnius, tel. 42-36-4S 

(Z+‘

Firm a 
ZATRUDNI SZO FERA 

z własnym sam ochodem  oso­
bowym i przyczepą.

Telefonować od 18.00 do 20.00 
godziny 76-53-75.

(Zam. 218)

K U PUJEM Y I SPRZED AJEM Y 
w alutę codziennie od godz. 9 

do 20.
V ilnlus, VrubIevskio 2, obok 

pl. K atedralnego, tel. 22-70-17.
(Zam. 195)

PO W YSOKIEJ CENIE 
SK UPU JEM Y ZŁOTO, 

PLATYNĘ 
Yilnius, Śopeno 5— 19, teL 26- 

08-07, 46-40-90, Savanoriii 36—  
70, tel. 23-42-00.

(Zam. 210)

SPRZEDAJESZ 
3-pokojowe 

wszystkimi wre®1111®'" 
rarisie, rejon wilefcki- 

Vilnius, tel. j S p ,

P R O D 0 K T V  ,;|IEKRĄIJ^£

Po najniższych
yilnius, ‘pp ijl

Wileński
Dziennik 

społeczno-polityczny Sejmu 
I Rządu Republiki Litewskie). 
Ukazuje się od 1 lipca 1953 r.

Nasz adres:
Laisvós pr. 60. 2056 Vilnius, 

U etuvos Respubllka

Kod 67218 
C e n a l  5 c t (w Polsce -1000 zł.) 
Nr rejestracji — 322. Z am .678

Drukuje Państwowe 
Przedsiębiorstwo „Spauda”

TELEFONY: redaktor —  42-79-011 zastępcy*redaktora —  
42-79-04, 42-79-48, sekretarz odpowiedzialny —  42-79-49. 

DZIAŁY: państwa 1 samorządu terenowego —  42-78-63, ekonomiczny —  
42-78-54; etyki, rodziny i prawa —  42-79-64, prawnik —  42-75-76, szkol­
nictwa 1 młodzieży —  42-79-73,42-69-86, życia politycznego —  42-78-81, 
tycia wsi —  42-79-68, 42-76-90, stołeczny oraz aktualności —  42-79-77, 
handlu, usług I komunikacji —  42-79-56, literatury i sztuki —  42-79-88, 
felietonów I sportu —  42-90-63, listów —  42-69-65, komercyjny oraz 
organizacyjny— 42-72-70, korespondenci: na rejon wileński —  42-78-90, 
45-03-95, sołecznlckl— 52-780, święciańskl— 44-21 -46, trocki I szyrwinc- 
kl —  62-42-67, fotokorespondenci —  42-90-81, tłumacze —  42-90-60, 
42-72-92, styliści —  42-72-92, maszynistki —  42-77-72.


